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WARSZAWA (PAP). W 

iJniu 27 maja br. prezy
dent Zjednoczonej Repub
liki Arabskiej Gamal Ab
del Naser przekazał prze
wodniczącemu Rady Pań
stwa PRL Edwardowi O- 
chabowi posłanie wyjaśnia 
jące stanowisko ZRA w o- 
becnym konflikcie arab- 
sko-izraelskim.

Edward Ochab
na sesp WK FJi i WRN w “ * ‘

Wczoraj o godzinie 10 w

Załagodzony spór
Sudan — Etiopia
PARYŻ (PAP). Jak donosi 

agencja France Presse z Char
tumu, w związku z załagodze
niem sudańsko-etiopskiego spo
ru granicznego, jednostki cbu 
krajów zaczynają wycofywać 
się z pozycji zajętych w pob
liżu granicy.

Wilson odleciał 
do Kanady
LONDYN (PAP). — We 

czwartek przed południem 
premier rządu brytyjskiego 
Harold Wilson odleciał do 
Ottawy, skąd po rozmowach 
2 premierem kanadyjskim 
Pearsonem udać się ma 
do Waszyngtonu na spotka
nie z prezydentem John
sonem.

W rozmowie z dziennika
rzami ‘ stwierdził on, że 
jego rozmowy z premierem 
Pearsonem i prezydentem 
Johnsonem dotyczyć będą 
nie tylko sprawy kryzysu 
na Bliskim Wschodzie, lecz 
również sprawy Wietnamu i 
innych problemów Dalekie
go Wschodu.

W ALGIERII

handlu zagranicznego

Przewodniczący Rady Pań
stwa w odpowiedzi przeka-1 sali posiedzeń WRN w 
zanej prezydentowi Nase- Gdańsku rozpoczęła obrady 
rowi wyraził pełne poparcie, 
rządu PRL dia walki ZRA 
przeciwko imperializmowi i 
neokolonializmowi i stwier
dził, że Polska widzi głów 
ne źródło obecnego kon
fliktu w rosnącym nacis
ku mocarstw imperialistycz 
nych, które w postępowych 
przemianach zachodzących 
w ZRA i innych krajach 
arabskich dopatrują się 
zagrożenia dla swoich in
teresów. PRL zawsze potę
piała i potępia tego rodza
ju agresywną działalność.

Przewodniczący Rady Pań 
stwa wyraził nadzieję, że 
ZRA wspólnie z innymi pań 
stwami arabskimi, przy 
całkowitym poparciu mi
łujących pokój narodów, w 
tym również Polski, dopro 
wadzi na drodze pokojowej 
do osiągnięcia swych słusz
nych celów.

jewódzkiej Rady Narodo
wej poświęcona podsumo
waniu obchodów Tysiącle-

Przewodniczący Rady Państwa Edward Ochab 
składa wiązanką kwiatów pod pomnikiem Bohate
rów Westerplatte 1939— 1945.

Fot. Wł. Nieżywiński
wspólna uroczysta sesja Wo 
jewódzkiego Komitetu Fron 
tu Jedności Narodu i Wo-

przyczynili się do uświetnię 
nia obchodów 1000-lecia 
Państwa Polskiego.

Wszechstronny rozwój Pol 
ski — oświadczył on — bu 
dzi szacunek oraz daje 
świadectwo patriotyzmu,

,_._v ... ,, wytrwałości i talentuALGIER (PAP) MinisterJ|uc]zi pracy naszego kra- 
handiu Algiem, Dellesi za- (ju ^ wysiłkach narodu 

przejęcie na<j dźwignięciem z ruin a 
następnie odbudową kraju

Kiedyś ' “ patriotyzmu
był czyn zbrojny - dziś jest nim 
czyn produkcyjny: praca

Skrót przemówienia przewodniczącego Rady Państwa 
na uroczystej sesji WK FJN i WRN w Gdańsku

Edward Ochab w imieniu przeszedł nasz kraj, wy- 
Rady Państwa i OK FJN wy zwoliły aktywność milio- 
raził podziękowanie i uz- nów obywateli, 
nanie wszystkim, którzy) Program partii i Polski

'Ludowej, program odbudo
wy kraju i rozbudowy jego 
siły mający na celu prze
kształcenie naszego społe
czeństwa w społeczeństwo 
przodujące i zamożne zdo
był serca i poparcie mło
dzieży. Obecnie ogromna

powiedział 1 bm 
przez przedsiębiorstwa i or 
ganizacje państwowe całości członkowie partii i stron- 
handlu zagranicznego w nictw sojuszniczych odgry-
tym kraju. Proces przejmo
wania poszczególnych ga-

wają najpoważniejszą rolę, 
biorą na siebie szczególną

łęzi eksportu i importu odpowiedzialność. Uznając w 
prze® państwo odbywać się | pełni ich zasługi, po win 
będzie etapami w miarę jniśmy podkreślić jako szcze 
tworzenia warunków orga- golnie cenny fakt, że prze- 
nizacyjnych i kadrowych. Imiany rewolucyjne, jakie

Rusk nie potwierdza projektu 
utworzenia sił międzyna ' .' 
w związku z blokado zatoki Akaba
WASZYNGTON (PAP). — We 

czwartek odbyło się dwugodzin 
ne poufne posiedzenie komisji 
spraw zagranicznych senatu 
USA, zwołane z inicjatywy ad
ministracji, która chciała poin
formować członków komisji o 
sytuacji na Bliskim Wscho
dzie. Większość członków ko
misji z powodu okresu świąte
cznego była w ostatnich dniach 
nieobecna w Waszyngtonie.

Na posiedzenie przybyli wi
ceprezydent Humphrey, sekre
tarz stanu Rusk i sekretarz ob
rony McNamara.

Z informacji, jakie prze
niknęły do prasy, wynika, 
że zarówno zwolennicy jak 
i przeciwnicy wietnamskiej 
polityki USA uznali zgod
nie, że Stany Zjednoczone

Posterunek wojsk 
izraelskich na umoc
nieniach oddzielających 
izraelską część Jerozoli
my. W głębi widoczne 
zabudowania jordańskie- 
go sektora miasta.

CAF — Telefoto

mają zobowiązania wobec 
Izraela i że powinny nawet 
przystąpić do działań sa
me, gdyby nie udało się 
zmontować międzynarodo
wej współpracy w celu po
łożenia kresu kryzysowi 
bliskowschodniemu. Stano
wisko takie zajął już we 
środę senator Gruening z 
Alaski.

Po zakończeniu posiedzenia 
Rusk nie chciał potwierdzić do
niesień o projekcie utworzenia 
międzynarodowych sił mor
skich w związku z blokadą za
toki Akaba. Senator McCarthy 
z Minnesoty, który był równiej 
obecny na posiedzeniu zaprze
czył tym informacjom, zazna
czając, że istnieje wiele spo
sobów dyplomatycznych rozwią 
zania konfliktu.

Wiceprezydent Humphrey o- 
świadczył, że wysunięta przez 
senatora Mansfielda propozy
cja „spotkania na szczycie” 
czterech wielkich mocarstw w 
sprawie Bliskiego Wschodu bę
dzie ewentualnie rozważona.

większość pracujących — 
to ludzie młodzi, albo ci, 
których młodość upłynęła 
w warunkach Polski Lu
dowej. Wysiłkiem produk
cyjnym młodzież poparła 
program partii, dając kra
jowi coraz więcej stali, 
węgla, zboża.

Patriotyzm nie przejawia 
się w słowach i deklara
cjach, ale przede wszystkim 
w czynach. Kiedyś był to 
czyn zbrojny, dziś jest 
nim czyn produkcyjny — 
praca, która ma wysunąć 
Polskę do czołówki rozwi
niętych gospodarczo i kul
turalnie krajów Europy. Cel 
ten możemy zrealizować 
naszą pracą. Dla jego osiąg 
nięcia niezbędna jest dalsza 
konsolidacja wysiłków ca
łego narodu, milionów par 
tyjnych i bezpartyjnych o- 
bywateli Polski. Nie bez 
® Dokończenie na str. 2

Podwyżka płac
minimalnych w
BERLIN (PAP) Rada Mi

nistrów NRD postanowiła 
we czwartek podnieść mi
nimalne płace z 220 na 300 .
marek miesięcznie. Posła- Popołudniowych

cia Państwa Polskiego w 
województwie gdańskim.

Otwarcia sesji dokonał 
przewodniczący Wojewódz
kiego Komitetu Frontu Jed 
ności Narodu poseł na 
Sejm, Florian Wichłacz. Z 
serdecznymi słowami powi
tania zwrócił się poseł Wi
chłacz do przybyłego na 
sesję przewodniczącego Ra
dy Państwa i przewodniczą
cego Ogólnopolskiego Ko
mitetu Frontu Jedności Na
rodu Edwarda Ochaba oraz 
sekretarza OK FJN Edwar
da Milczarka.

W prezydium sesji miej
sca zajęli: Edward Ochab, 
Jan Ptasiński, Piotr Stola
rek, Edward Milczarek, Jó
zef Sobiesiak, Florian Wich 
łącz, Bolesław Kasprowicz i 
Józef Noga.

-----•---- s

Najkrótsze
posiedzenie

GENEWA (PAP). — 
Czwartkowe posiedzenie Ko 
mitetu Rozbrojeniowego 18 
Państw było najkrótsze z 
dotychczasowych — trwało 
tylko 10 minut. Agencja 
Reutera informuje, że ża
den z delegatów nie zapi
sał się do głosu. Obrady 
odroczono do wtorku. Przed
tem jeszcze przedstawiciel 
Indii zaproponował, aby 
"Wobec braku porozumienia 
w sprawie tekstu o nieroz 
powszechnianiu broni jądro 
wej, zająć się innymi pil
nymi sprawami, m. in. 
kwestią układu o całkowi
tym zakazie prób jądro
wych.

---- fl-----
BEZ LĄDOWANIA

Referat charakteryzujący 
obchody Tysiąclecia Pań
stwa Polskiego, sumujący 
wydarzenia i osiągnięcia z 
tego okresu wygłosił prze
wodniczący Prezydium Wo
jewódzkiej Rady Narodowej 
Piotr Stolarek.

W wystąpieniu swym mów
ca podkreśli! ogromny udział 
społeczeństwa naszego woje
wództwa w obchodach. Okres 
obchodów stał się impulsem 
cennych inicjatyw społecz
nych, był okresem, w którym 
poświęcono wiele uwagi spra- 
wom patriotycznego wycho
wania. Obchody Tysiąclecia 
Państwa Polskiego przebie
gały na ziemi gdańskiej pod 
znakiem pamięci dziesięciu 
wieków dziejów naszego kra
ju, ze szczególnym uwzględ
nieniem i najnowszej histo
rii. W tym okresie w Gdań
sku stanął zabytkowy pom
nik króla Jana III Sobieskie
go, zaś na Westerplatte mo
numentalny pomnik obrońców 
tej placówki, bohaterów wrze
śnia 1939, a także żołnierzy 
polskich wszystkich frontów 
i polskich marynarzy walczą
cych na wszystkich morzach. 
Ogólnie stwierdzić można 

— powiedział przewodniczą 
cy Stolarek — okres obcho 
dów stał się ważnym czyn
nikiem konsolidacji społe
czeństwa naszego regionu, 
pogłębił procesy integracyj- 
@ Dokończenie na str. 2
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Dzień Dziecka na Sta dionie Dziesięciolecia w 
Warszawie. W imprezie brało udział ponad 70 tys. 
młodych widzów.

Obchody Dni Morza
okazfą do podsumowania
osiągnięć gospodarki morskiej
(Od specjalnego wysłannika z Warszawy)

Osiągnięcia Polski Ludowej w dziedzinie rozbudo
wy gospodarki morskiej są niezaprzeczalne. Hi
storyczną zasługę władzy ludowej stanowi 
przywrócenie naszemu krajowi 500-kilometrowego 
wybrzeża Bałtyku od Świnoujścia do Braniewa, 
oraz stworzenie właściwych warunków ekonomicz
nych dla szybkiego rozwoju żeglugi, portów, stoczni 
i rybołówstwa morskiego.

Helikopterem 
przez Atlantyk

PARYŻ (PAP). Po raz 
pierwszy w historii lot 
nictwa dwa helikoptery 
„Sikorsky” typu „Sea- 
-King” przebyły Atlantyk 
bez lądowania. Po opuszcze
niu bazy Floyd-Bennet w 
pobliżu Nowego Jorku we 
środę rano, oba aparaty 
wylądowały we czwartek na 
podparyskim lotnisku Bour- 
get we wczesnych godzinach

Nasza gospodarka naro
dowa zdolna była przezna
czyć na inwestycje w go
spodarce morskiej w mi
nionym dwudziestoleciu wię 
cej środków niż kiedykol
wiek w historii naszego 
kraju. W praktyce wyrazi
ło się to stosunkowo szyb
szym wzrostem nakładów 
inwestycyjnych w gospodar

nowienie to z ważnością 
od 1 lipca br. stanowi re
alizację zalecenia VII Zjaz
du SED.

Podczas lotu były one 
trzykrotnie zasilane w pa 
liwo przez samoloty-cy- 
sterny „Hercules C-130”.

Nigeria odwołuje '.. . .
Amerykanie ewakuują się z Biatry
LONDYN (PAP) Dowódz-j się do ewakuacji częfetń 

two nigeryjskiej marynar-: swego personelu. Wyjazd 
ki wojennej odwołało z ur-j około 700 obywateli amery- 
lopów wszystkich oficerów(kańskich przewidziany jest 
i marynarzy, którzy mają na sobotę, 
się niezwłocznie stawić w ^

sie morskiej w Apapa.

Wizyta
w Szanghaju

bazie morskiej w Apapa. 
W bazie tej stawić się ma
ją również do dnia 7 bm. 
wszyscy oficerowie i mary
narze oraz osoby cywilne 
wchodzące w skład załogi 
bazy morskiej w Kalabarze.

Ambasador USA w Ni-
PEKIN (PAP). Jak donosi 

Agencja Nowych Chin, do Szan 
gerii zalecił firmom ame- fńiaju przybyli we czwartek 

• w- . rano samolotem z Pakistanurykanskim, które mają swe niinister obrony Afzalur Rah- 
siedzlby W nowo utworzo-l man Khan i si tretarz do spraw 
nym państwie Biafra, daw-| «»granicznych s. m. Yusuf, w 
„«.i , - . .! godzinach popołudniowych go-

ł Pr°Wincjl wschodniej: jCje zwiedzili szanghajską wy- 
Nigerii, aby przygotowały I stawę przemysłową.

„Ziemia Bydgoska“
w Gdyni

Dzisiaj w godzinach wieczór 
nych przybędzie do portu gdyń
skiego statek polskiej Żeglugi 
Morskiej w Szczecinie — m/s 
„Ziemia Bydgoska”. Statek wra 
ca z dziewiczej podróży z ła
dunkiem 24 tys. ton rudy bra 
zylijskiej. Dowódzcą statku jest 
kpt. ż. w. Oktawian Witkowski.

Spotkanie
z importerami konserw
na m/s „Modlinci

ce morskiej, niż przecięt
nie w innych działach go 
spodarki narodowej. W 
minionych dwu pięciolat
kach przeznaczono i wyko
rzystano na inwestycje w 
gospodarce morskiej ogó
łem 25 mld zł, zaś w 
obecnej pięciolatce (1966— 
1970) przeznaczy się na 
te cele ogółem prawie 23 
mld zł.

Tak znaczne nakłady, prze 
znaczone w ogromnej więk
szości na zakup tonażu (han 
dlowego, rybackiego i po
mocniczego), a także na 
przebudowę i wznoszenie 
od podstaw obiektów w por 
tach morskich i na ich zaple 
czu, stworzyły dzisiejszy, 
poważny potencjał usługo
wy i produkcyjny gospodar 
ki morskiej. Dzięki tym 
właśnie poczynaniom Pol
ska wyszła zdecydowanie z 
kręgów krajów zacofanych 
na morzu i z każdym ro
kiem zmniejsza dystans, 
dzielący ją od przodują
cych w dziedzinie gospodar
ki morskiej krajów.

Właśnie o tych zasadni- 
® Dokończenie na str. 2

Radosne
święto
najmłodszych

WARSZAWA (PAP). Na 
tysiącach zabaw, imprezach 
i zawodach sportowych, wy 
cieczkach, barwnych fe
stynach obchodzili najmłod 
si swoje święto — Między 
narodowy Dzień Dziecka. W 
wielu miejscowościach dzie
ci otrzymały wybudowane 
w czynie społecznym no
we świetlice, place i urzą
dzenia do zabaw. Odbyły się 
liczne spotkania dzieci z 
przedstawicielami rad na
rodowych.

-----9-----

Telewizyjny
pojedynek

SZCZECIN (PAP). — Dwa 
renomowane uzdrowiska zachód 
niego wybrzeża — Świnoujścia 
i Kołobrzeg przygotowują się 
do telewizyjnego pojedynku 

turnieju miast, który ma 
być najprawdopodobniej tran
smitowany przez Interwizję. 
Turniej odbędzie się 2 lipca 
br.

i—#—i

-marynarze 
III tezy 

na VI Kongres ZZ
W Gdańsku odbyło się wś 

czwartek plenum ZG Zw. 
Zaw. Marynarzy i Portowców, 
poświęcone omówieniu tez na 
VI Kongres Związków Zawo
dowych, Głównym tematem 
dyskusji były problemy współ 
zależności spraw produkcji i 
bytu. Stwierdzono m. Jn., 48 
dla zaspokojenia rosnących po
trzeb społeczeństwa niezbędne 
jest wykorzystanie rezerw 
produkcyjnych, które przyczy
nić się mogą do przekrocze
nia zadań planowych i popra
wienia sytuacji materialnej 
pracowników.

Wczoraj na stojącym w por
cie gdyńskim statku Polskiej 
Żeglugi Morskiej m/s „Mod
lin” odbyło się spotkanie 10- 
-osobowej grupy importerów 
konserw mięsnych z NRF z L 
przedstawicielami CHZ „Ani- 
mex” i Zjednoczenia Przemy
słu Mięsnego.

Statki PŻM są jedynymi prze 
Woźnikami polskich konserw 
mięsnych do portów europej
skich. Przewożą około 200—400 
ton konserw tygodniowo. W 
czasie spotkania omawiano dal
sze kontakty handowe.

Przedstawicieli importerów i 
exporteröw podejmował lun
chem na m/s „Modlin”, kpt. 
statku Wiesław Budnik i kie
rownik działu linii europej
skich PŻM Ludwik Wojnarow
ski. M. L.

Dni Pokoju
w Tallinie

WARSZAWA (PAP). Na 
Dni Pokoju spotkanie przed
stawicieli wszystkich kra
jów nadbałtyckich pod 
hasłem: „Bałtyk — morzeni 
pokoju i przyjaźni”, które 
odbędą się w dniach 3 — 4 
bm. w Tallinie (SRR Esto
nia) we czwartek odleciała 
delegacja OKP.

-----•-----i

Prognoza pognili
Przewidywany przebieg pogo

dy dla wybrzeża wschodniego 
na 2 bm.

Zachmurzenie małe, w głębi 
lądu przejściowo duże. Tempe
ratura od 14 do 22 stopni. 
Wiatry słabe północno-wschod
nie.

Potrójny jubileusz
gdańskiej „białej floty"
W tym roku gdańska 

„biała flota” obchodzi po
trójny jubileusz; 40-lecia ist
nienia polskiej żeglugi przy
brzeżnej, 20-lecia pracy tej 
żeglugi po wojnie oraz 10- 
-lecia istnienia przedsiębior
stwa „Żegluga Gdańska”.

W tym roku zakończona 
będzie prowadzona od 4 lat 
modernizacja floty, wsku
tek czego pod koniec br. 
Żegluga Gdańska dyspono
wać będzie 30 statkami o 
łącznej ilości ponad 6 ty
sięcy miejsc. Nowo zbudowa
ne jednostki stanowią dziś 
88 procent potencjału prze 
wozowego przedsiębior
stwa, a średni wiek naszej 
„białej floty” wynosi za
ledwie 2,2 lata. W ciągu o- 
statnich czterech lat przewo 
zy pasażerskie z miliona 
600 tysięcy powiększyły się 
do 2 milionów 600 tysięcy 
osób, ponadto zamiast wy 
pracowanej w ubiegłych la
tach straty w wysokości ok. 
7 milionów złotych Żeglu
ga Gdańska jako jedyne 
przedsiębiorstwo przybrzeż 
nych przewozów pasażer
skich uzyskało pełną ren

towność, wypracowując pół
tora miliona złotych zysku.

Mimo, iż przewozy towarp- 
we są w zasadzie margine- 
sem działalności przedsięblot 
stwa, powiększa się i moder 
nizuje również flota towaro
wa, która w ostatnich trzech 
latach powiększyła się o 1 

© Dokończenie na str. 2
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WARSZAWA (PAP). — We 

czwartek powróciła z Berlina 
delegacja władz naczelnych 
Stronnictwa Demokratycznego.

* ♦ *
WARSZAWA (PAP). W gma

chu Filharmonii Narodowej w 
Warszawue rozpoczął we czwar
tek 3-dniowe obrady walny 
zjazd delegatów Stowarzyszeuia 
Architektów Polskich.

* * •
LODZ (PAP;. W czwartek 

rozpoczął się w Łodzi 3-dnia- 
wy zjazd okulistów.

* * *
LUBLIN (PAP). We czwartek 

rozpoczęły się Dni Lublina, W 
tym roku szczególnie uroczyś
cie obchodzone ze względu ua 
650-lecie nadania „koziemu gro
dowi” praw miejskich.

• * *
WARSZAWA (PAP). W cią

gu ostathiej doby maja — 31 
maja — na terenie kraju zano
towano 87 pożarów.

0981

9369

^

^
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Kiedyś ' patriotyzmu
0 Dokończenie ze str. 1
racji podkreślamy znacze
nie poparcia bezpartyj
nych, stanowiących więk
szość obywateli naszego 
kraju. Gdyby nie czuli się 
oni związani z partią, gdy
by nie mieli zaufania do 
jej programu, byłoby znacz
nie trudniej zrealizować te 
cele, które dotychczas o- 
siągnęliśmy.

Doświadczenie trwającego 
z górą 20 lat budowni
ctwa socjalistycznego w 
naszym kraju uczy, że mo
żemy pokonywać trudności
1 stawiać sobie coraz ambit 
niejsze zadania właśnie dla
tego, że partia prowadzi po 
litykę znajdującą zrozu
mienie i poparcie całego spo 
łeczeństwa. Należy szerzej 
niż dotychczas aktywizo
wać bezpartyjnych w pra
cach komitetów FJN, ko
misjach rad narodowych, 
rozszerzając zakres ich od
powiedzialności i zaangażo
wania.

Do realizacji stawianych 
lobie zadań, potrzebny nam 
jest pokój. Nie możemy do
puścić, aby imperializm roz
pętywał awantury wojenne 
w coraz to nowych częś
ciach świata, jak to już u- 
czynił w Wietnamie, a obec 
nie próbuje na Bliskim 
Wschodzie. Musimy być czuj 
ni wobec knowań, jakie 
imperialiści prowadzą prze 
ciwko krajom arabskim, 
czujni wobec odwetowych 
zamiarów rewizjonistów i 
nacjonalistów z NRF.

Świadomi jesteśmy siły 
obozu socjalizmu i pokoju. 
Nasze kraje rozwijają się 
szybciej aniżeli kraje ka
pitalistyczne. Nasz wpływ 
na losy świata stale roś
nie. W ciągu ponad 20 lat, 
wspólnie z siłami pokojowy
mi na Zachodzie i w in
nych rejonach świata, prze
ciwstawialiśmy się sku
tecznie próbom pogłębie
nia zimnej wojny i rozpęta
nia wojny gorącej. Rów
nież w przyszłości można 
w podobny sposób paraliżo
wać zamiary imperializmu 
i umacniać siły pokoju. Lu 
dzie pracy na całym świę
cie, widząc postępy nasze
go pokojowego budowni
ctwa, nabierają zaufania 
do głoszonych przez nas 
idei i widzą w nich nadzie
je swego wyzwolenia i po
stępu. Wiarą w możliwość 
utrzymania pokoju w o- 
parciu o walkę milionów lu 
dzi pracy na całym świecie 
przeniknięte jest oświadczę 
nie konferencji partii ko

munistycznych i robotni
czych Europy, jaka odbyła 
się niedawno w Karlovych 
Varach.

Na zakończenie E. O- 
chab, wskazując na imponu 
jące osiągnięcia polskiego 
wybrzeża i naszej gospo
darki morskiej, przekazał 
wszystkim działaczom rad 
narodowych i aktywistom 
FJN woj. gdańskiego ser
deczne życzenia dalszych 
sukcesów w pracy dla dob 
ra swego województwa i 
całego kraju.

Uroczyste podsumowanie obchodów 1000-Iecia
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ne ludności, zacieśnił więź 
między młodym a starszym 
pokoleniem.

Wiele uwagi w swym wystą
pieniu Piotr Stolarek poświę
cił rzuconemu przez Władysła
wa Gomułkę hasłu — 1000 szkół 
na Tysiąclecie. Bardzo dużą 
rolę w realizacji zadań bu
downictwa szkół na ziemi gdań 
skiej odegrały: inicjatywa spo
łeczeństwa, czyny społeczne.

Obchody Tysiąclecia Państwa 
Polskiego na ziemi gdańskiej 
wypadły w szczególnym mo
mencie historii narodu pol
skiego. Po raz pierwszy wszy
stkie nasze granice są gnni-

Od lewej: prof. Bolesław Kasprowicz, I sekre
tarz KW PZPR Jan Ptasi ński. przewodniczący Ra
dy Państwa Edward Ochab i przewodniczący WK 
FJN Florian Wichlacz.

Obchody Oni Mmi®
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czych problemach naszej 
gospodarki morskiej, jak 
również o niektórych ich 
szczegółowych wycinkach, 
specjalnie zaś o rybołów
stwie i handlu rybami, mó
wił na wczorajszej konfe
rencji prasowej w Minister
stwie Żeglugi, zorganizowa
nej z okazji zbliżających 
się tegorocznych obchodów 
Dni Morza, minister Janusz 
Burakiewicz.

Mówiąc o tegorocznych ob 
chodach Dni Morza mi
nister Burakiewicz poin
formował, że jak zwykle w 
latach nieparzystych, rów
nież i w br. nie będzie cen
tralnych uroczystości, na
tomiast odbędą się imprezy 
lokalne, przede wszystkim 
w regionach nadmorskich.

Większość tych imprez 
odbędzie się w dniach

20—29 bm., przy czym za
inauguruje je uroczyste 
otwarcie linii promowej ze 
Świnoujścia do Ystad w 
Szwecji polskim promem 
„Gryf”, poza tym TV pro
jektuje rozegranie (wpierw 
szych dniach lipca) turnieju 
miast pomiędzy Świnouj
ściem a Kołobrzegiem. Jeśli 
chodzi o teren wojewódz
twa gdańskiego, to najpo
ważniejszymi imprezami te- 
gorocznych Dni Morza bę
dą obchody 20-Ieeia istnie
nia Przedsiębiorstwa 'Ro
bót Czerpalnych i Podwod
nych w Gdańsku oraz wrę 
ezenie załodze portu gdań 
skiego zdobytego w ubieg
łorocznym współzawodni
ctwie międzyportowym sztan 
daru prezesa Rady Mini
strów i przewodniczącego 
CRZZ.

(st)

carni przyjaciół, a niektóre za
graniczne regiony i miasta łą
cza z naszą ziemią szczególnie 
serdeczne więzy przyjaźni.

Na zakończenie swego 
wystąpienia przewodniczą
cy Stolarek podziękował ca
łemu społeczeństwu za pa
triotyczną postawę, działa
czom społecznym za trud 
i wysiłek w czasie obcho
dów. Wysiłek ten był owoc 
nym, mądrym wysiłkiem.

W imieniu Komitetu Wo
jewódzkiego Polskiej Zjed
noczonej Partii Robotniczej 
w Gdańsku wystąpił sekre
tarz KW Jan Ossowski.

Powrót ziemi gdańskiej 
do Macierzy — powiedział 
Jan Ossowski — przyniósł 
jej rozkwit. Integracja tej 
ziemi z całym krajem nie 
przyszła sama, odbyła się 
dzięki wielkiemu nakłado
wi sił i środków.

— Zaczynaliśmy od niczego 
— mówił — to co jest nie 
spadło nam z nieba, osiągmę- 
cia te to wynik polityki na
szej partii i pracy całego spo 
łeczeństwa.

Sumując nasz dorobek mu
simy wyciągnąć wnioski z 
historii. Naród nasz nacier
piał się niemało, nie możemy 
dopuścić do powtórzenia się 
tamtych czasów. Nakazs/n 
dla nas jest, abyśmy byli 
czujni i z uwagą śledzili roz
wój wypadków na świecie, 
abyśmy umacniali naszą ob
ronność.

Stanęliśmy — zakończył Jan 
Ossowski — u progu nowego 
Tysiąclecia, jego początkiem 
są wszystkie zdobycze Polski 
Ludowej, jest to dobry start, 
pozwalający z optymizmem 
patrzeć w przyszłość.
W dyskusji zabierali głos: 

w imieniu WK ZSL Józef 
Noga, w imieniu ZW SD — 
prof, dr Bolesław Kaspro
wicz, w imieniu środowiska 
naukowego Wybrzeża — 
prof, dr Władysław Boguc
ki, w imieniu WKZZ — 
Roman Truszczyński, w 
imieniu Wojewódzkiej Ko
misji Porozumiewawczej Or
ganizacji Młodzieżowych — 
Stanisław Jóźwiak.

W wystąpieniu swym prze 
wodniczący Rady Państwa 
i przewodniczący Ogólnopol 
skiego Komitetu Frontu Jed 
ności Narodu Edward Ochab 
wskazał na najważniejsze 
rpomenty polityki partii w 
minionym 20-leeiu, mówił o 
sukcesach naszego narodu w 
dziedzinie' “budownictwa so
cjalistycznego i potrzebie 
zachowania pokoju. Na za
kończenie swego przemó
wienia Edward Ochab po
dziękował serdecznie wszyst 
kim działaczom FJN i rad 
narodowych za trud włożo
ny w prace mające na celu 
uczczenie Tysiąclecia Pań
stwa Polskiego. (Obszerne

fragmenty tego przemówie
nia zamieszczamy osobno).

Na zakończenie uroczy
stej sesji Wojewódzkiego 
Komitetu FJN i WRN pod
jęli uchwałę, która w ser
decznych słowach dziękuje 
wszystkim działaczom i oby 
watelom ziemi gdańskiej za 
patriotyczną i obywatelską 
postawę zarówno w pracy, 
jak i w czasie uroczystości 
■obchodów wielkiego jubi
leuszu naszego państwa.

W godzinach popołudnio
wych Edward Ochab zwie
dził Stocznię Komuny Pa
ryskiej w Gdyni, a następ
nie udał się na Westerplat
te, gdzie złożył wieniec pod 
pomnikiem bohaterskich ob
rońców Wybrzeża.

(jak)

Potrójny jubileusz
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nowy holownik, 8 barek pcha 
nych, 2 pchacze oraz 2 nowo
czesne barki motorowe. po
prawa systemu eksploatacji

SPORT SPORT SPORT SPORT ■

Młodzież pod żaglami
Na wodach Martwej Wisły od 

były się przed paru dniami I 
Żeglarskie Mistrzostwa Szkół 
Średnich m. Gdańska. Organi
zatorem tej, ze wszechmiar god 
nej popularyzacji imprezy, był 
Gdański Klub Morski im. gen. 
Zaruskiego, Liga Obrony Kra
ju i Młodzieżowy Dom Kultu
ry. Choć na zawodach nie uzy
skano rewelacyjnych wyników, 
z przyjemnością podajemy wy
niki młodych zwycięzców po
szczególnych klas. Może staną 
się oni przysłowiowymi jaskół
kami, które ściągną pod żagle 
tysięczne rzesze młodzieży.

„Kadety” dziewczęta: załoga
V Liceum Ogólnokształcącego 
ze sternikiem Danutą Krukow
ską. „Kadety” chłopcy: załoga 
IX Lic. Ogóln. ze sternikiem 
Zdzisławem Piekutą. „Omegi” 
dziewczęta: załoga IX Lic. O- 
góln. ze sternikiem Krystyną 
Kuźmiar. „Omegi” chłopcy: za

Otwarcie sezonu »AKÜ

łoga VI Lic. Ogóln. ze sterni
kiem Markiem Lebiodą.

Mistrzostwo zespołowe szkól 
średnich zdobyło VI Liceum O- 
gólnokształcące, wicemistrzo
stwo — IX Liceum. Młodzi zwy 
ciężcy otrzymali puchary prze
chodnie ufundowane przez Ku
ratorium, WKKFiT, MDK i 
LOK.

Na zakończenie godzi się pod 
kreślić, że organizator impre
zy zasłużony, obchodzący nie
dawno 15-lecie działalności 
Gdański Klub Morski LOK 
podjął się trudnego, ale zasłu
gującego na poparcie zadania 
wciągnięcia jak najliczniejszej 
liczby młodzieży do uprawia
nia tego pięknego sportu.

(zet)
----- ®----- -

Turolef
siaiMwki kobiet

Dziś zaczyna się turniej 
siatkówki kobiet, w którym u- 
dział weźmie zespół reprezen
tacyjny Wilna i gdańskie zespo 

W Górkach Zachodnich, gdzie |ły ekstra klasy. Turniej ten 
powstać ma nowy ośrodek spor j będzie spra%vdzianem przed 
tów wodnych gdańskich studen- rozgrywkami centralnej Sparta- 
tów. otwarto w niedzielę sezon kiady.
żeglarski na rok 1967. Ceremo- | Program jest następujący: pią 
ni-ę otwarcia poprzedziła dwugo j tek) g0dz. 17.00 repr. Wilna — 
dzinna wspólna praca społeczna ; start G(jynia i Gedania — AZS 
przy budowie przystani. Samą : Gdańsk sobota, godz. 16.30 repr. 
uroczystość zainaugurował pre- wilna _ Gedania i Start —

fintv nr ar ipt wzrost sno- ?es AZS. Lklańsk dr Cz. Druet, i Azs Gdadsk; niedziela, godz. floty oraz jej wzrost spo^ żeglarzom - akademikom 0 Gedania - Start i repr.
tradycyjnych pomyślnych wia- iW;lna _ AZS Gdańsk, 
trów. Następnie samego aktu ZaWodv odb, Wać się będą na otwarcia sezonu żeglarskiego ™y o<19 wac s oąaą 
oraz wręczenia nagród książko- | kortach SN W .
wych najbardziej zasłużonym w 
ub. roku w działalności klubo- \ 
wej dokonał komandor AKM;
Z. Szpetulski. Wręczył on rów- j 
nież nowym kapitanom J. Ca-

wodowały, że przewozy, które 
jeszcze w 1963 r. wynosi
ły 134 tys. t towarów i 9 i 
pół miliona tonokilometrów, 
w roku ubiegłym objęły 241 
tys. t towarów i ponad 17 
min tonokilometrów.
Z okazji jubileuszu odby

ła się wczoraj na statku 
„białej floty m/s „Małgorza
ta” konferencja prasowa” z 
udziałem aktywu przedsię
biorstwa oraz pierwszych dy 
rektorów „białej floty” po 
wojnie — Janusza Minty i 
mgr Witolda Bublewskiego, 
którzy w kilku słowach o- 
powiedzieli o początkach 
swej działalności, uzupełnia 
jąc w ten sposób podsta
wową informację udzieloną 
gościom przez dyrektora 
naczelnego Żeglugi Gdań
skiej Jana Myślickiego. W 
spotkaniu uczestniczył rów
nież wiceprzewodniczący 
Woj. Komitetu Kultury Fi 
zycznej i Turystyki mgr 
Roman Bar, który w uzna
niu zasług przedsiębiorstwa 
dla rozwoju turystyki w 
naszym regionie wręczył dy 
rektorowi Myślickiemu pa
miątkowy ’ dyplom uznania.

Zwiedzono również bu
dowany w Gdańskiej Stocz 
ni Rzecznej statek przy
brzeżny „Halka”, który jesz 
cze w br. wejdzie do eksplo
atacji. Będzie to druga co 
do wielkości (po „Mazow
szu”) jednostka Żeglugi 
Gdańskiej, mogąca wycho
dzić w morze niemal przy 
każdej pogodzie.

(am)

Indywidualne
J. Gajkowi białe czapki kapi- j mistrzostwa judo
fańskie. (obh) 1

Żużlowcy Stali Rzeszów 
na gdańskim torze

W niedzielę, 4 bm. nie bę
dzie na Wybrzeżu zbyt dużo 
interesujących imprez sporto
wych. Dlatego też na pewno 
spotkanie I ligi żużlowej po
między GKS WYBRZEŻE a 
STALĄ Rzeszów wzbudzi wśród 
miłośników sportu motorowego 
duże zainteresowanie.

Wyniki ostatniej rundy wska 
żują, że zarówno Stal Rzeszów, 
która wygrała ze swą imien
niczką z Gorzowa, jak i GKS 
Wybrzeże, po zwycięstwie w 
Częstochowie, powinny stoczyć 
zacięte pojedynki.

W zespole Stali wystąpią: Ka 
pała, Malinowski, Kępa. Kol- 
ber. Ciepiela, Batko i Spycha
ła. Drużyna GKS Wybrzeże wy 
stąpi w normalnym składzie.

Przy okazji warto wyjaśnić 
niepokojącą informację o kon
tuzji odniesionej przez Jana 
TKOCZA w ostatnim biegu ćzę 
stochowskiego meczu. Zawód 
nik gdański znany jest ze swej 
brawurowej, czasem aż lekko
myślnej jazdy. W Częstocho
wie zupełnie niepotrzebnie u- 
siłował na wirażu wyprzedzić 
Jastrzębskiego i w efekcie wy 
winął dużego kozła. Ponieważ 
był po upadku nieprzytomny, 
przewieziono go do szpitala, 
gdzie jednak dokładne badania 
nie wykazały poza ogólnymi 
potłuczeniami żadnych poważ
niejszych obrażeń.

FKS Gwardia
Po dłuższej przerwie entuzją 

ści judo z Wybrzeża będą znów 
mieli okazję oglądania zawodów 
w tej dyscyplinie. W dniach 
od 2 do 4 bm. w sali SN WF 
w Oliwie odbywać się będą 
indywidualne mistrzostwa judo 
Federacji Klubów Sportowych 
Gwardia. W zawodach weźmie 
udział około 200 zawodników, 
Zawody odbywać się będą co
dzienne od godziny 10 przed po
łudniem oraz od godz. 16 po 
południu. W pierwszwm dniu 
zawodów, w piątek odbędą ś!q 
mistrzostwa juniorów, w sobo
tę mistrzostwa młodzieży, a W 
niedzielę mistrzostwa seniorów.

(st)

Wojewódzka
spartakiada
lekkoatletyczna

W dniach 3 i 4 bm. na sta
dionie Lechii we Wrzeszczu od 
będzie się wojewódzka sparta 
kiada lekkoatletyczna, której 
celem jest m. in. wyłonienie 
reprezentacji na centralną spar 
takiadę w Katowicach. Począ
tek zawodów w oba dni o go
dzinie 10 (eliminacje) i o godz, 
16.30 (finały). W zawodach wez
mą udział kluby: Bałtyk, Flo
ta, Spójnia, Lechia, GKS Wy
brzeże i AZS, reprezentacja 
SZS oraz reprezentacje powia
tów.

Ehmm
PAWILON USŁUGOWO-HANDLOWY 

w Gdańsku-Stogach 
ul. Stryj ewskiego 23 

prowadzi sprzedaż:

oraz naprawy:

drobnego sprzętu zmechani
zowanego gospodarstwa do
mowego

w ramach gwarancji i od
płatnie uszkodzonego sprzę
tu, bądź wymagającego kon
serwacji. 3693-K

MATRYMONIALNE

PRAGNIESZ szczęśliwego 
małżeństwa? Napisz „VE
NUS”. Koszalin. Kolejowa 
7. Błyskawicznie prześle
my krajowe adresy.

SPRZEDAŻ

WÖZEK głęboki, na wy
sokich kołach sprzedam. 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. 
Małoogrodowa 5-1 (Kolo
nia Uroda). G-9884

Dnia 31 maja 1967 r. Kierownictwu, Radzie
zmarł w wieku lat 73 Zakładowej, pracowni

kom Wydziału Drzew-
i. t P. nego Stoczni im. Komu

ny Paryskiej, znajomym,
prof. TADEUSZ sąsiadom, którzy wzięli 

tak liczny udział w po-
DUDZIŃSKI grzebie
członek ZNP ś.tP.

Wyprowadzenie zwłok LUDWIKA
ze Szpitala Miejskiego 
w Gdyni, nastąpi dnia TRUSZCZYŃSKIEGO
3 czerwca br. o godz. 9 
do kościoła NMP. po serdeczne „Bóg zapłać”
czym na cmentarz Wito- składa
miński. żona, synowie,

Koledzy Dublańczycy córka, zięć
S-4529 S-4430

RADIOODBIORNIK nie
miecki, czterogłośnikowy, 
'nowoczesny, akordeon — 
„Weltmeister” 120 basów, 
fabrycznie nowy, nowe 
szpilki damskie 37, bluz
ki orlon, koszule polo, 
tapczan, szafy trzydrzwio 
we sprzedam. Gdańsk, te
lefon 32-29-95. G-9894
FOKSTERIERY szorstko
włose, dziesięciotygodnio- 
we, z metryczkami oraz 
pekińczyka dwumiesięcz
nego sprzedam. Wrzeszcz, 
Słowackiego 8 a m. 13.

G-10 041
ULE wielkopolskie, stoja
ki z pszczołami sprzedam. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń
Gdańsk pod ..G-9878”.
WÓZEK nowoczesny, kom 
binowany sprzedam. Gd. 
-Wrzeszcz, ul. Modzelew
skiego 9-3, do godz. 15

G-9899

W dniu 29 maja 1967 roku odszedł od nas
EUGENIUSZ BARTOSZEWICZ

długoletni nauczyciel Państwowych Szkół Budow
nictwa w Gdańsku.

W Zmarłym straciliśmy drogiego i zacnego kole
gę, nieodżałowanego towarzysza pracy, ofiarnego 
i oddanego młodzieży pedagoga. Szlachetna postać 
Zmarłego na zawsze pozostanie w naszej pamięci.

Pogrzeb odbędzie się dn. 2. VI. 67 r. o godz. 15.30 
w Gdyni na cmentarzu Witomino.

Dyrekcja, Rada Pedagogiczna, pracow
nicy administracji, Ognisko Związkowe 
ZNP i młodzież Państwowych Szkół 

Budownictwa w Gdańsku 
3845-K __________________ ________ __

Kol. Marii 
Bartoszewicz- 
-Stachowskiej

wyrazy najgłębszego 
współczucia z powodu 
zgonu

męża
składają:

Rada Zakładowa o- 
raz koleżanki i ko
ledzy z PSM „Przy
morze”

G-10278 ________________ __

X-LECIE 
GGL „JANTAR”

Dla uczestników 520 
jübileuszowej gry prze- 

g znaczono oprócz licznych 
wygranych pieniężnych
— jedną premię 100 000 

zł + samochód „Wart 
burg” do wygranych 
z 5 trafieniami,

— jedną premię 25 000 zł 
+ motocykl SHL do

wygranych z 4 trafienia
mi + dod.,

— dodatkowe atrakcyjne 
nagrody do rozloso
wania wśród wszyst
kich uczestników gry:

• 5 książeczek
samochodowych,

• 10 książeczek
mieszkaniowych,

• 15-dniowa wycieczka 
do Jugosławii + de
wizy,

© motocykl WSK,
• aparat fotograficzny 

„Zorka 10”.
Losowanie odbędzie się 

w najbliższą niedzielę
— 4. VI. 1957 r. o godz. 
16 na stadionie GKS 
Gdańsk. ul. Elbląska 
przed zawodami żużlo
wymi o mistrzostwo I 
ligi pomiędzy KS Stal 
Rzeszów i GKS Wybrze
że.

Wszystkim grającym 
życzymy szczęścia!

K-3809

WÖZEK głęboki, nowo
czesny, stan bardzo do
bry sprzedam. wiado
mość: Wrzeszcz, Waryń
skiego 40 c m. 9, po godz. 
17. G-9875

MOTORYZACYJNE
„JUNAKA” z przyczepą 
sprzedam. Nowy Port, ul. 
Władysława IV 21 m. 2.

G-9978
SKUTER „Wiatka” sprze
dam. Tel. 32-28-20. G-10 250

PRACA
MĘŻCZYZNĘ w gospodar 
stwie . rolnym zatrudnię. 
Piotr Wąsik, Stara Jania, 
Starogard Gd. p-553
UCZEŃ do piekarni po
trzebny, najchętniej z 
prowincji. Mieszkanie za
pewnione. Gdańsk, Beet- 
hovena 125. «-10123

Polski Związek 
Motorowy

przyjmuje zapisy na

KURS
samochodowo-
-fliotecykiowy
Rozpoczęcie kursu 2 

czerwca godz. 17 (pią
tek). Informacje i zapi
sy Gd. - Wrzeszcz, ul. 
Marchlewskiego 16 b (II 
szkoła), tel. 41-62:28, w 
godz, 9—17.

_____________________3796-K

P O U S K I 
REJESTR STATKÖW

ogłasza zmianę 
dotychczasowego

NUMERU TELEFONU
Stacji Badań w Gdań
sku - Wrzeszczu, ul. K. 
Marksa 126 — 41-50-87

NA OBECNY

41-20-66
G-10183

ZGUBY
26 (NIEDZIELA) w godzi
nach rannych na trasie 
Gdańsk — Kieżmark zgu
biono z motocykla torbę 
czarną, z dermy z Przy
borami wędkarskimi. Ucz 
ciwego znalazcę prosi się 
o zgłoszenie: tel. 41-42—72.
za wynagrodzeniem.

G-1019R

NAUKA

KURS przygotowawczy do 
egzaminów wstępnych z 
matematyki, fizyki na po
litechnikę, Inne wyższe 
uczelnie przyjmuje zapi
sy Sopot. Armii Czerwo
nej 70 (wejście od Krasi
ckiego) wyłącznie godz. 
16—17. ostatnie dni zapi
sów, i G-7908

LEKARSKIE
SPECJALISTA skórno-we
neryczne, dr Lipiński, So 
pot. Chrobrego 22, tele
fon 51-06-37.______  G-9657
DR DZIEWANOWSKI skór 
ne - weneryczne, Gdańsk, 
Sw. Ducha 25-27, telefon 
31-63-88. G-10021
DR WOŁOD2KO,~-skórne- 
-weneryczne, GA*lsk, ul. 
Długa Grobla 6, róg El
bląskiej, tel. 31-W-72.

G-10022

LOKALE
WOJEWÓDZKA Spółdziel 
nią Transportu Wiejskie
go w Gdańsku, Oddział w 
Tczewie, ul. Górki nr 1, 
tel. 605. poszukuje na o- 
kres 3—4 miesięcy jedne
go pokoju niekrępujące- 
go dla dyrektora oddzia
łu. warunki płacy do omó 
wienia. Zgłoszenia prosi
my kierować na adres 
podany wyżej. K-3659
DWA pokoje z kuchnią 40 
m, własnościowe, wygody 
Warszawa, zamienię na 
mieszkanie trzypokojowe 
w Gdyni lub okolicy. O- 
ferty: .,31810”. Biuro O-
głoszeń Warszawa, Poznań 
Ska 38. K-3685
MAŁŻEŃSTWO, członko
wie spółdzielni poszukuje 
pokoju Gdańsk lub oko
lica. Oferty: Biuro Ogło
szeń Gdańsk pod „G-9902”.
MAŁŻEŃSTWO bezdzietne 
— członkowie spółdzielni 
poszukuje pokoju na u- 
mowę ze stocznią, może 
być poza miastem. Ta
deusz Liżewski, Wrzeszcz. 
Podleśna 2-4. G-9906
ZAMIENIĘ mieszkanie 2- 
-pokojowe, komfortowe, 
nowe budownictwo, na 
1,5-pokojowe lub pokój z 
kuchnią, tylko z balko
nem, nowe budownictwo. 
Tel. 41-43-87. od 14. G-9493
ŁÓDŹ centrum: samodziel 
ne, duże mieszkanie, po
kój, kuchnia, wygody, I 
p., zamienię na równorzęd 
ne w Gdyni lub Sopocie. 
Tel. 41-10-95, od godz. 18.

G-9880

RÓŻNE
POSZUKUJĘ garażu —
Wrzeszcz, HI- *1-55-97.

9-988(3

WYKŁADAM zatrutą psze 
nicę na działce przy ul. 
Niedźwiednik, Bretowo,
cd 3. VI. br., Stanisław 
Kłos. G-9791

UWAGA: wykładam za
trutą pszenicę na mojej 
działce od 3. VI. 67 r.,
Leon Willma, Kamierowo, 
pow. kościerski. G-9792

PRZETARGI I LICYTACJE
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Usług Różnych PT 
w Gdańsku-Letnicy, ul. Uczniowska nr 2 ogłasza prze* 
targ ograniczony w dniu 15 czerwca 1967 r. o godzi
nie 10 — samochodu ciężarowego m-ki „Nysa N-59”. 
Cena wywoławcza 26.100,— zł. Przystępujący do prze
targu obowiązany jest złożyć w przeddzień przetar
gu w kasie przedsiębiorstwa wadium w wysokość) 
10 proc. ceny wywołania. Pojazd ww można oglądaó 
codziennie w godz, 7.00 do 13.00. 3732-K

Przedsiębiorstwo Obrotu Spożywczymi Towarami Im* 
portov/anymi „Banan Gdański” ogłasza przetarg nie
ograniczony na wykonawstwo robót budowlano-mon
tażowych, czterech komór dojrzewalniczych. w prze
targu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe 
i spółdzielcze. Oferty należy składać do dnia 10 
czerwca 1967 r. na adres: POSTI „Banan Gdański”, 
Gdańsk-Nowy Port Strefa Wolnocłowa mag. nr 1. 
Zastrzegamy sobie prawo swobodnego wyboru ofe<i 
renta. 3733-K

Osiedle Młodych Spółdzielnia Mieszkaniowa w Gdań- 
sku-Oliwie, ul. Rodakowskiego 3a ogłasza przetarg 
nieograniczony na wykonanie remontu kapitalnego 
7 szt. kotłów WCO-80, znajdujących się w kotłowni 
spółdzielni. Termin wykonania robót 15. IX. 1967 r. 
Oferty składać mogą przedsiębiorstwa państwowe, 
spółdzielcze i prywatne w terminie do dnia 6. VI. 
1867 r. w biurze spółdzielni. Ślepe kosztorysy oral 
dokumentacja techniczna do wglądu w zakładzie 
Energetyki Cieplnej pokój nr 9, tel. 52-12-91 wewn. 
6. Zastrzega się prawo swobodnego wyboru oferen
ta lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 
Otwarcie ofert nastąpi dnia 9. VI. 1967 r. o godz, 
9.00 w spółdzielni. 3758-K

KOMUNIKATY_____________
Gdański Urząd Morski zawiadamia, że w związku ze 
zmianą czasu pracy z dniem 1 czerwca 1967 r. inte
resanci będą przyjmowani codziennie od godz. 8.30 
do 14.00, a w soboty od godz. 8.30 do 11.00. 3830-K

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Inżynierów mechaników i chemików do działów 
głównego konstruktora, technologa, laboratorium oral 
na stanowisko zastępcy szefa produkcji i kierowni
ka wydziału produkcyjnego przyjmie zaraz Pomor
ska Fabryka Gazomierzy w Tczewie, ul. Piaskowa 3. 
Mieszkania rodzinne zapewnione w roku 1968 w ra
mach resortowego budownictwa spółdzielczego, do 
czasu otrzymania istnieje możliwość zapewnienia po
koju sublokatorskiego. Zgłoszenia przyjmuje dział 
kadr.__________________________ 3660-K

Zakład Okrętowych Urządzeń Elektrycznych w Gdań
sku przy ul. Wałowej nr 63 przyjmie zaraz elek
tryków z III grupą SEP. ślusarzy i tokarzy z prak
tyką, ślusarza narzędziowego oraz technika mecha
nika do działu głównego mechanika na stanowisko 
technika inwestycji, warunki pracy i płacy do omó
wienia na miejscu w dziale kadr i szkolenia zawodo* 
W.ęgę>, 3654-1*
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Jesteśmy na dobrej drodze...
Rozmowa z radcą handlowym 
Ambasady Francji w Warszawie
Raymondem Griere

■— Co Pańskim zdaniem, 
można uznać za. szczególnie 
godne podkreślenia w obec
nym rozwoju stosunków go
spodarczych między Fran
cją i Polską?

— Przede wszystkim ich 
coraz bardziej wszechstron 
ny charakter,
kontakty nie tylko ściśle 
handlowe, ale również nau
kowe, techniczne, kultural 
ne itd. Sprzyja temu dobry 
klimat w stosunkach mię
dzy naszymi krajami. Wy
razem jego była m. in. wi
zyta prezesa Rady Mini
strów Józefa Cyrankiewicza 
we Francji w 1965 roku, czy 
wizyta francuskich mężów 
Itanu w Polsce. Nie tylko 
zresztą same tego rodzaju 
wizyty i spotkania odgry
wają tu rolę pobudzającą; 
jest to także kwestia obu
stronnych interesów gospo
darczych i wzajemnych moż 
liwości.

Ważnym wydarzeniem — 
stwierdza dalej p. Griere — 
było w tym względzie za
warcie w końcu 1965 r. w

racja techniczna — to prze
de wszystkim nasilająca się 
coraz bardziej wymiana in
formacji. Służy temu sze
reg imprez, jak np. specjal
ne edycje czasopism tech
nicznych : francuska — „Prze 
glądu Technicznego” i pol- 

obejmujący s^a ł>^a Technique Mo
derne”.

— Jest już sporo przykła
dów nawiązywania przez 
polskie i francuskie przedsię
biorstwa korzystnej współpra 
cy produkcyjnej. Ostatnio np. 
francuska firma Thompson- 
-Houston podpisała kontrakt z 
Polskim „Universalem” na 
kooperację w zakresie pro
dukcji lodówek. Zakłady „A- 
teliers et Chantiers” w Nan
tes nawiązały za pośredni
ctwem polskiego „Metalexpor 
tu” kooperację z jedną z pol
skich fabryk w produkcji obra 
biarek. Także w produkcji 
traktorów istnieją porozumie
nia o charakterze kooperacyj
nym.

— Sporo jest również po
rozumień handlowych pol
sko-francuskich, w których 
jako jeden z elementów 
występuje kooperacja wy
twórcza. Przykładem — u-

Warszawie “umowy0”'handle" j“0™. .międ5 „firm^ J^SA> 
we i mied/v Franc ia i Pol- a »Polimexem” na budowę Ho n Fo1 wielkiej fabryki nawozów
.k* na okres 5 lat. Umowa !azol h Wl0clawku.
ta przewiduje poważny |j t , jik
wzrost wzajemnych obrotow . .. i .
towarowych, a ponadto po-1SSScurtfch(wartość 
zwała widzieć nasze stosun ,kontraktu _ około 60 mln 
ki gospodarcze w szerszejldol ó , Realizacii tei u_ 
perspektywie czasu, co jest ■ 11
oczywiście bardzo istotne.

Jeśli chodzi o handel 
np. w ubiegłym roku na
stąpił, w stosunku do roku 
poprzedniego (1965) — pra
wie 70-procentowy wzrost 
francuskiego eksportu do 
Polski i ponad 20-procento- 
wy — polskiego eksportu do 
Francji.

Do odnotowania mamy — 
mówi p. Griere — sporo cie 
kawych realizowanych z po
wodzeniem inicjatyw tak
że z dziedzin wykraczają
cych poza sferę transakcji 
czysto handlowych.

— Na przykład? ■> •/
— Wymiana delegacji 

przemysłowych, zwłaszcza w 
dziedzinie przemysłu ciężkie 
go i chemicznego. Dalej 
wymiana stażystów. Obec
nie przebywa we Francji o- 
koło 100 polskich staży
stów, którzy zapoznają się 
z problemami zarządza
nia we francuskich przed
siębiorstwach przemysło
wych, z organizacją obro
tu towarowego, a także sze
regiem innych spraw z za
kresu gospodarki, techniki, 
organizacji pracy itp. Jeśli 
chodzi o kierunek odwrot
ny — przyjechali do Polski 
przedstawiciele 21

mowy towarzyszyć będzie 
oczywiście współpraca prze
mysłów obu krajów i to na 
różnych odcinkach.

— Francja, jak wiadomo, 
rozbudowuje sioą energety
kę — m. in. na wybrzeżach 
atlantyckich powstają nowe 
elektrownie. Jak w związ
ku z tym ocenić moż
na perspektywy francuskie
go importu węgla z Polski, 
zwłaszcza energetycznego?

— Umowa handlowa, o 
której już mówiłem, prze
widuje progresywny wzrost 
francuskich zakupów węgla 
w Polsce. W roku 1970 za
kupy te mają dojść do 700 
tys. ton w skali rocznej. 
Nie można oczywiście z gó
ry wykluczać, że życie nie 
nasunie już żadnej potrze
by dokonania ewentualnych

korekt w odniesieniu do po
stanowień umowy handlo
wej i być może polski 
eksport węgla do Francji 
wzrośnie jeszcze bardziej.

— A jak ocenić można 
zainteresowanie rynku fran 
cuskiego polskim ekspor
tem towarów przemysło
wych, zwłaszcza maszyn o- 
raz artykułów konsumpcyj 
nych pochodzenia przemysło 
wego?

Już teraz struktura eks
portu polskiego do Fran
cji jest taka, że wyro
by przemysłowe zajmują 
poważną pozycję. W latach 
1965—1966 nasze zakupy to
warów przemysłowych w 
Polsce wzrosły z około 30 
do ponad 55 milionów 
franków, a w przyszłych la 
tach, jak sądzę, będą one 
niewątpliwie nadal wzra
stać.

Reasumując, handel mię
dzy Polską i Francją, po
dobnie zresztą, jak całość 
stosunków gospodarczych — 
ma pomyślne perspektywy. 
Niebawem w Paryżu ma 
się odbyć posiedzenie pol
sko-francuskiej Komisji 
Współpracy Gospodarczej; 
niewątpliwie i ten kontakt, 
jak wszystkie dotychczaso
we, bedzie owocny — roz
szerzający i pogłębiający 
współpracę obu naszych 
krajów w różnych dziedzi
nach.

Rozmawiali: 
Kazimierz RZEMIENIECKI 

Włodzimierz ZRAŁEK

Pośród rozlicznych „Dni” sypiących się ostat
nio jak z rękawa, mają także swój dzień chemi
cy. 4 czerwca obchodzić będzie święto chemia — 
ta jedna z najmłodszych gałęzi naszego nowoczes
nego przemysłu. A przemysł ten, tak mało znany 
w okresie międzywojennym i może zbyt mało do
ceniany w pierwszych latach po wojnie, zyskał o- 
becnie w gospodarce narodowej rangę pierwszo
rzędną, równoważącą postęp światowy w tej dzie
dzinie.

ŚWIADCZĄ o tym fak 
ty. Takim faktem jest 
więc, że nasz prze

mysł chemiczny rozwija się 
najszybciej ze wszystkich 
gałęzi gospodarki narodo
wej, że polska chemia zaj
muje pod względem roz
miarów produkcji 9 miej
sce w świecie, że wśród 
krajowych producentów zaj 
muje czwarte miejsce po 
przemysłach — ciężkim, spo 
żywczym i lekkim, wreszcie 
że ma 10-procentowy u- 
dział w globalnej produk
cji całego polskiego przemy 
słu.

NA BUDOWACH 
WIELKIEJ CHEMII

Na wstępie powiedzieć 
trzeba, że 70 procent wzro
stu produkcji przemysłu 
chemicznego jest wynikiem 
działalności inwestycyjnej, 
reszta natomiast przypada 
na intensyfikację wykorzy
stania posiadanej aparatury 
oraz na usprawnienia. Kę
dzierzyn, Tarnów, Oświę

cim, Puławy, Blachownia, 
Płock — to nazwy kilku za 
ledwie miejscowości, które 
rozsławiły budowy wielkiej 
chemii, a przecież z roku 
na rok lista ta stale się po
większa.

Tylko w ub. roku 55,7 pro 
cent inwestycji chemii po
chłonęła budowa nowych 
zakładów. Koncentrowano 
się głównie na budowie fa
bryki opon samochodowych 
w Olsztynie, zakładów na
wozowych w Puławach i 
Policach, zakładów anilany 
w Łodzi i elany w Toruniu. 
Stosunkowo wysokie były i 
są nakłady na rozwój prze
mysłu tworzyw sztucznych 
— polietylenu w Blachowni 
i polichlorku winylu w Tar 
nowie, podwojono też nakła 
dy w branży nawozów fos
forowych, o czym na Wy
brzeżu wiemy najlepiej, u 
nas bowiem, w Gdańsku, 
wyrasta wielki zakład pro
dukcji superfosfatów, będą-

Uratował nas huragan
Mówi inż Maciej Zalewski

Z Antarktydy powróci! ja ko ostatni z wyprawy Pol
skiej Akademii Nauk — inż. Maciej Zalewski, którego 
śmiało można zaliczyć do ści siej czołówki naszych polar
ników. Inż. Zalewski w lata ch 1957/58 spędził piętnaście 
miesięcy na Spitsbergenie, w rok później przez 4 miesiące 
przebywał na Antarktydzie, później znów kilka miesięcy 
na Spitsbergenie i wreszcie od grudnia 1965 roku — do 
dni ostatnich na Antarktydzie. A jeszcze w przerwach była 
praca w stacji PAN w Wiet namie i udział w ekspedycji 
naukowej do Mongolii. Jerln akże te ostatnie wyprawy inż. 
Zalewski kwituje krótko: „Tp nie to co wyprawy po
larne”...

— Wielu badaczy, pisa
rzy, podróżników zastana
wiało się nad owym „polar
nym magnesem”. Przygoda?

— Właściwie — mówi inż.

Wielka i mała polityka
Azyl dla dezertera

717IECZĘSTO się zdarza, aby wśród 
rozprawa w paryskim 

firm sctdzie policyjnym trafiła na 
francuskich dla studiów nad Pierwsze strony najwięk- 
zasadami i metodyką pol- szVch . dzienników świata. 
skiego handlu zagraniczne- '.Tak się jednak stało, gdy 
go. na dziesięć dni aresztu za

— Kolejny przykład: oto „włóczęgostwo” skazany zo-
francuskie Towarzystwo inży- stał żołnierz amerykańskich 
"CK«“«:* Okupacyjnych u, za-
cuskiej. Będzie to cały cykl 
specjalnych kolokwiów i to
warzyszących im imprez (np. 
wystawy) obrazujących doro
bek francuskiej elektrotechni
ki. W związku z tym przyje- 
dzie do Polski około 60 fran
cuskich inżynierów, a ze stro
ny polskiej spodziewany jest 
udział w „Dniach” 400—500 in
żynierów. Impreza ta jest or
ganizowana oczywiście na 
zasadzie wzajemności; spodzie 
wamy się, że polskie środo
wisko techniczne urządzi po
dobne Dni — naturalnie tech
niki polskiej — we Francji.
— A jak się przedstawia

ją, pańskim zdaniem, stan i 
perspektywy kooperacji prze 
myślowej między Polską i 
Francją?

— Rozwijamy kooperację w 
dwóch dziedzinach: technicz 
nej i przemysłowej. Koope-

2-osobowe 
już w sprzedaży

Jeszcze nie przebrzmiało echo 
wiadomości o prototypowych 
seriach samochodów napędza
nych elektrycznością, a już w 
USA rozpocznie się sprzedaż 
rynkowa tych wozów. Salony 
samochodowe oferują klientom 
wozy elektryczne dwuosowowe o 
szybkości 40 km na godzinę i 
zasięgu jazdy 80 km. Źródłem 
napędu są akumulatory oło- 
wi owo-kwasowe o napięciu 6 
wolt. Koszt eksploatacji bardzo 
niski: i cent na jedną milę.

Amerykańska firma jest w 
stanie — jeśli samochody znaj
dą chętnych nabywców — wy
produkować ich w przyszłym 
roku już 60 ty*, sztuk,

chodnich Niemczech, 20-let- 
ni poborowy Louis Arm- 
field.

Armfield, zatrzymany przez 
paryską policję kiedy noco 
wał pod jednym z mostów 
nad Sekwaną, nie jest bo
wiem zwykłym włóczęgą.

protektorów Arm- 
fieldu znalazł się m. in. 
francuski laureat nagrody 
Nobla, światowej sławy fi
zyk Alfred Kastler.

Sprawa Armfielda posta
wiła jednak na porządku 
dziennym zagadnienie o 
znacznie szerszym znacze
niu — a mianowicie goto
wość władz francuskich do 
udzielania azylu polityczne
go dezerterom z armii a- 
merykańskiej. W ubiegłym 
roku dwaj amerykańscy de
zerterzy zostali przekaza
ni przez władze francuskie

Przybył on do Paryża z jednej żandarmerii US Army, jed- 
z baz amerykańskich w NRF nakże wówczas żaden z nich
via Amsterdam,, ponieważ ja 
ko zdecydowany przeciw
nik agresywnej wojny w 
Wietnamie postanowił zde
zerterować z US Arm,y. Wy
rok sądowy był w tym wy
padku czystą formalnością, 
ponieważ został niemal w 
całości odsiedziany w śledz
twie; zresztą trudno było 
uznać Armfielda za włóczę
gę w dosłownym znaczeniu, 
to znaczy za człowieka bez 
środków utrzymania i sta
łego miejsca pobytu, skoro 
szereg wybitnych osobistoś
ci amerykańskich i fran
cuskich pisemnie oferowa
ło mu pomoc finansową. Je 
den z najwybitniejszych ma 
tematyków francuskich, 
prof. Laurent Schwartz, 
członek międzynarodowego 
trybunału, który pod prze
wodnictwem Bertranda Rus
sella rozpatrywał zbrodnie 
amerykańskie w Wietnamie 
oświadczył przed sądem, 
że komitet pomocy Wiet
namowi gotów jest przyjść 
z pomocą każdemu żołnie
rzowi amerykańskiemu, któ
ry, odmówi służby, a

nie domagał się prawa a- 
zylu, a co więcej — Fran
cja należała jeszcze do zin 
tegrowanej organizacji woj
skowej NATO, oddziały a- 
merykańskie zaś stacjono
wały na terytorium francus 
kim.

W czasie rozprawy, na 
sali sądowej znajdował się 
w charakterze obserwatora 240 huraganowych dni. Po-

Zalewski — przygodę mie
liśmy tylko jedną. Radziec
kim samolotem Łi-2 lecie
liśmy z „Mirnego”. Wy
padło nam lądować na pod- 
topionym lodzie. Im bar
dziej lądująca maszyna 
zmniejszyła szybkość, tym 
nacisk kół na lód stawał 
się większy. Nagle kabiną 
potwornie zatrzęsło. Przez 
okna było widać jak nie za
trzymane jeszcze skrzydła 
tną lód. Padła komenda — 
jak najszybciej opuścić ma
szynę! Porwaliśmy co kto 
miał pod ręką, w samolocie 
zostały jednak mapy.

Do stacji im. Dobrowol
skiego nie było tak daleko, 
ale szliśmy długo szukając 
zabudowań, w których nie 
było nikogo od 8 lat. W 
antarktycznej „lodówce” 
wszystko się jednak świet
nie konserwuje. Znaleźliś
my konserwy i wedlowskie 
torciki w znakomitym sta
nie. A potem przyleciał po 
nas „Papa” Wachonin, wy
śmienity pilot polarny, któ
ry poderwał maszynę do 
lotu, nie mając ani metra 
zapasu na polu startowym. 
Płozami musnął dosłownie 
skały, które zamykały lą
dowisko. Ale właściwie na 
współczesnej stacji polarnej 
regulamin jest tak opraco
wany, aby przygód nie by
ło...

— Więc może niepowta
rzalny krajobraz?
— Krajobraz jest, tylko 

go nie widać. W 1966 roku 
na Antarktydzie mieliśmy

z ramienia rządu USA spec
jalnie wydelegowany adwo 
kat amerykański, jednakże 
nie ujawniono, czy Stany 
Zjednoczone oficjalnie za
żądały ekstradycji dezerte
ra. Sprawę rozstrzygnęły 
administracyjne czynniki 
francuskie, udzielając Arm- 
fieldowi zezwolenia na za
mieszkanie we Francji i po
lecając wydać mu, z chwi
lą zwolnienia z aresztu tym 
czasową kartę pobytu. 
Tym samym Francja uzna
ła prawo żołnierzy USA do 
odmowy udziału w wojnie 
wietnamskiej i w praktyce 
unieważniła zawarte w ra
mach NATO porozumienie 
w sprawie ścigania dezer
terów.

larna „purga” nie ma sobie 
równej pod żadną szerokoś
cią geograficzną. Zdarza 
się, że 5 metrów od drzwi 
domku można zabłądzić. W 
japońskiej bazie nawet w 
drodze z domku do domku 
odległego o 10 metrów uży
wa się podręcznych apara
tów orientujących w kie
runku. I nagle, dosłownie z 
dnia na dzień, nastaje ci
sza. Siarczysty mróz, jask
rawe słońce, wspaniała, groź 
na panorama, na brzeg wy
chodzą pingwiny, przypły
wają foki. Wios \a. Pierw
szy wiosenny dzień na An
tarktydzie jwst niezapom
niany.

— I wówczas znów chce 
cię zostać?*

— Czasami zostaje się 
wbrew własnej woli. Jakby 
umiłowanie Antarktydy by
ło ze wzajemnością. Byliś
my już wraz z radzieckimi 
polarnikami na pokładzie 
lcdołamacza „Ob”. Pod ko
niec marca, wymiana załóg 
na radzieckich stacjach by
ła na ukończeniu. Mimo po
śpiechu, zawsze w takich 
wypadkach czasu jest za 
mało. I tuż po wypłynięciu 
utknęliśmy w grubej warst
wie kaszy, która dla lodo- 
łamacza jest trudniejsza dla 
sforsowania od trwardego 
lodu. Przez kilka dni gro
ziło nam zimowanie — i to 
w morzu. Potem przez wiele 
dni płynęliśmy z szybkoś
cią... 2 mil na dobę. Urato
wał nas huragan, który prze 
pędził trochę gęstniejącą ka
szę. Ale nasze zapasy były 
na wyczerpaniu. Zawinęliś
my więc do maleńkiego por
tu Jamestown na Wyspie 
św. Heleny. Miejscowi kup
cy mieli nam do zaoferowa
nia jedynie... 240 bananów 
i 100 jajek. Powetowaliśmy 
sobie dopiero w Dakarze.

— A co słychać na An
tarktydzie?
— Bardzo rozbudowuje 

się nowa stacja „Mołodież- 
naja”. Będzie to baza no
woczesna, z wyrzutniami 
rakiet meteorologicznych. 
Zastąpi ona całkowicie słyń 
ną stację „Mirnyj”, której 
już nie da się uratować. 
Obecnie nad dachami do
mów wznosi się 6-metrowa 
warstwa zlodowaciałego śnie 
gu...

— Jak polarnik aklima. 
tyzuje się w kraju?
— Raczej jest to klima

tyzacja psychiczna niż fi
zyczna. Gwar, ruch, obco
wanie z ludźmi... ZreszLą 
niewiele jest czasu na za
stanawianie się nad tym. 
Jako kierownik wyprawy, 
muszę zdać sprzęt, który 
był w dyspozycji polskiej 
wyprawy. A jest tego po
nad 2 tysiące pozycji — od 
elektronowych przeliczni
ków, sprzętu gospodarczego, 
do ubrań i... guzików. Na 
Antarktydzie nie ma jesz
cze sklepów. Rozpoczyna 
się też wielka praca nad 
opracowaniem zebranych na 
Antarktydzie obserwacji mag 
netosfery, parametrów lo
du, składu i radioaktyw
ności powietrza itp. Upły
nie rok lub dwa, by ma
teriał oszlifowany mógł się 
ukazać w publikacji.

— Polska Akademia 
Nauk rozpatruje możli
wości dalszych wypraw 
polarnych. Co Pan na to? 
— Po zimowaniu na An

tarktydzie człowiek ma tro
chę dość... Ale gdy odsap
nie, nie może się oprzeć 
polarnemu nałogowi.

Hozmawiał: TM

cy największą naszą inwe
stycją tej pięciolatki.

KONCENTRACJA UWAGI

MINĘŁO 5 miesięcy roku 
1967. W okresie tym 

przemysł chemiczny wyko
nał 41,1 procent planu rocz 
nego, osiągając pół miliar
da złotych nadwyżki war
tości produkcji. W tym ro
ku chemia dostarczy rol
nictwu o 22 procent więcej 
niż w ub. roku nawozów 
azotowych, wyprodukuje o 
37 procent więcej włókien 
syntetycznych typu „elana” 
oraz o 24,5 procent włókien 
„anilana”. Wzrośnie eks
port (przede wszystkim wy 
robów gotowych) o 13,1 pro 
cent.

Przemysł chemiczny kon
centruje obecnie swą uwa
gę na kilka gałęzi. Przede 
wszystkim więc najbardziej 
dynamicznie rozwijać się 
będzie (produkcja i inwe
stycje) przemysł nawozowy.
Obiekt w Puławach II w 
IV kwartale br. rozpocznie 
produkcję amoniaku i na
wozów azotowych, kontynu 
ować się będzie wielkie in
westycje, które pomnożą na 
sze zasoby nawozów fosfo
rowych — w Gdańsku i w 
Policach pod Szczecinem. W 
dalszym ciągu postępować 
będzie naprzód rozwój ko
palnictwa siarki, bowiem 
wzrośnie poważnie eksport 
tego naszego „czarciego zło 
ta”. Zaadaptowano z powo
dzeniem metodę podziemne 
go wytapiania siarki. Uwa 
ga skierowana jest również 
na rozwój petrochemii, 
głównie zaś na instalację 
przerobu ropy naftowej w 
Płocku.

Ambicją naszej chemii 
jest rozwój eksportu, a 
tym samym szybkie zbilan
sowanie naszego kraju w 
zakresie importu wyrobów 
chemicznych. Taki bilans 
osiągnęła już farmacja. Po 
stępuje naprzód przecho
dzenie na eksport wyrobów 
gotowych a nie surowców
(z wyjątkiem siarki). Przyj w jak wielu dziedzinach, 
kładem pomyślnych wyni
ków tej ekspansji może być 
produkcja kosmetyków, kto 
ra szczyci sic już dzisiaj 
sumą osiągnięta za eks
port, wynoszącą 32 min zło 
tych dewizowych, która mo 
że wzrosnąć każdej chwili 
nawet o 50 procent, gdyby 
nie... jakość opakowań.

ną uwagę- na rozszerzenie! 
produkcji włókien syntety
cznych. W Toruniu biegnie 
budowa instalacji do pro
dukcji włókien poliestro 
wych ciągłych (elano-jed 
wab). W Gorzowie powsta
ną dwie fabryki — jedwa
biu i kordu stylonowego, w 
Łodzi zaś nadal postępować 
będzie rozwój produkcji a- 
nilany. Powstaje i powsta
wać będzie ponadto mnó
stwo zakładów specjalisty
cznych, wyrabiających pro
dukty wyjściowe i pomoc-- 
nicze dla przemysłu włó
kien sztucznych i synte-: 
tycznych.

BZIEN chemika
W ŁODZI

Minister przemysłu che
micznego Antoni Radliński 
podczas ogólnokrajowej kon 
ferencji prasowej poinfor-. 
mował m. in. dziennikarzy, 
iż tegoroczne centralne ob
chody Dnia Chemika skon- 
cetrują się w Łodzi. Na ter 
renie tego miasta i całego 
województwa działa 45 za
kładów przemysłu chemicz-. 
nego, w tym 4 zjednoczę-- 
nia i 3 branżowe instytuty 
naukowe. Branża chemicz
na na terenie łódzkim za
trudnia ogółem 37 tysięcy 
pracowników.

A zakończenie dodaj-
my od siebie, że ranga 

przemysłu chemicznego i na 
naszym terenie nabiera co-, 
raz większego znaczenia. 
Poza wymieniona już budo 
wą zakładów fosforowych 
w Gdańsku, w Starogardzie 
Gdańskim działają duże, z 
tradycjami, zakłady far- 
maceutyczne, w Oliwie pra 
cuje fabryka farb i lakie
rów, wreszcie pod Chłapo- 
wem w powiecie puckim 
kontynuuje sic badania war 
tości odkrytych tam złóż po 
tasu. Nie trzeba też pod-’ 
kreśląc jak bardzo ważna 
dla gospodarki morskiej i

fest produkcja chemii. Dla^ 
tego też z okazji zbliżając 
cego się Dnia Chemika* 
składamy armii pracowni
ków tego przemysłu gratu
lacje. Widząc zawrotne tem' 
po rozwoju polskiej chemii. 
z optymizmem myśleć mo^ 
żerny o przyszłości.

Cz. STANKIEWICZ
DLA POTRZEB 

WŁÓKIENNICTWA
P RZEMYSŁ chemiczny 
■ w coraz większym stop 

niu staje się gałęzią pod
stawową dla rozwoju włó
kiennictwa. Produkuje on 
dla potrzeb krajowych i na! 
eksport włókna sztuczne i i 
syntetyczne, barwniki, roz-j 
jaśniacze optyczne i środki; 
pomocnicze. Istniejące jużj 
od dawna zakłady przemy-j 
słu włókien sztucznych zo
stały zmodernizowane i roz 
budowane, dzięki czemu 
można było rozszerzyć asor 
tymenty włókien. Ponadto 
zbudowano nowe i nowo
czesne zakłady (Toruń — 
elana. Łódź — anilana, Go
rzów — stylon). W obecnej 
dobie zwraca się szczegół-

5 min na Roncie
Wytwórnia samochodów vf 

Gorki wypuściła w tym roku 
jubileuszowy 5-milionowy z ko
lei samochód — jest nim 4,5- 
tonowa ciężarówka, o mocy 
1X5 KM. Fabryka w Gorki prze 
chodzi obecnie, znaczną rozbu
dowę, dzięki której będzie mo
gła w ciągu najbliższych trzech 
lat zwiększyć swoją produkcję 
2,5 raza.

Modelka angielska pre 
zentuje odmianę modne
go obecnie typu kapelu
sza w kształcie „aureo
li”, zaprojektowanego 
przez Nitzi Lorenz. Uzu
pełnieniem nakrycia gło
wy są duże klipsy, zro
bione tak jak i kapelusz 
z weluru.

CAF UPI
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Dziś podsumowanie Alertu III

Wczoraj o godz. 12 została 
Otwarta w gmachu PWSSP 
wystawa doroczna prac stu
dentów. Wystawa będzie czyn
na codziennie do 9 bm. w go
dzinach 11 — 14.

Fot. Wł. Nieżywiński

DZIŚ W TRÓJMIESCIE
W klubie WDK w Gdańsku 

o godz. 18 spotkanie Gdańskie
go Tow. Fotograficznego. W 
programie: m. in. pokaz barw
nych przeźroczy i galeria 3 fo
togramów (Maciej Kilarski).

W klubie GTPS w Gdańsku 
o godz. 19 Pol. Zw. Esperanty- 
stów zaprasza na wspomnienia 
z wczasów; esperanckich w Ju
racie.

Posiedzenie sekcji higieny 
szkolnej (Wojewódzkiej Przy
chodni Higieny Szkolnej) od
będzie się o godz. 13 w sali 
radiologii AMG.

Odczyt prof, dr inż. Janusza 
Eietrycha z Politechniki Śląs
kiej pt. „Konstrukcja a czło
wiek i jego nauki” odbędzie 
się o godz. 18 w klubie Pra
cowników PG. Organizje od
czyt wydział IV nauk technicz
nych Gdańskiego Tow. Nauko
wego.

W stołówce Wojewódzkiego 
Szpitala Reumatologicznego w 
Sopocie przy ul. Grunwaldzkiej o 
godz. 18 min. 30 odbędzie się 
impreza rozrywkowa organizo
wana przez oddział gdański 
Fol. Tow. Reumatologicznego. 
Wystąpią: zespół młodzieżowy
WDK oraz zespół taneczny 
WDK z Gdańska. Opracowanie 
słowno-muzyczne Ireny Smie- 
lewskiej i Anton5 ego Sudow- 
Skiego.

Na boisku przy kinie „Ge- 
dania” w Gdańsku odbędzie 
się o godz. 16 min. 30 do 
godz. 18 koncert orkiestry dę
tej, na który zaprasza dzieci 
kierownictwo klubu ZZK csn- 
trali DOKP w Gdańsku.

Gtipscy harcerze
na pokładzie „Iskry15
Wczoraj, okręt szkolenio

wy Marynarki Wojennej 
„Iskra”, przyjął na swói
pokład niecodziennych go
ści. 50 harcerzy i in
struktorów z gdyńskich wod 
niackich drużyn harcer
skich udało się w jednodnio 
.wy rejs po Bałtyku.

W trakcie rejsu załoga 
„Iskry” zademonstrowała 
młodocianym gościom sztu
kę stawiania żagli i zapoz
nała ich z różnorakimi pra 
cami bosmańskimi.

Imprezę, w formie upo
minku z okazji Międzyna
rodowego Dnia Dziecka, zor 
ganizowali harcerzom Do
wództwo Marynarki Wojen
nej i Komenda Wyższej 
Szkoły Marynarki Wojennej jstwa jest 
im. Bohaterów Westerplat-' 
te.

(sta)

Autobusy
„129" i „131"
Dyrekcja WPK GG informu

je, że z powodu znikomej frek
wencji wprowadza zmianę w 
kursowaniu autobusów' linii 
„129”.

Autobusy linii „129” od dnia 
1 bm. kursują na trasie Je
litkowo, ul. Kapliczna — Stogi 
z częstotliwością co 28 minut.

Jednocześnie z dniem 1. bm. 
została przedłużona trasa li
nii „131” i autobusy tej linii 
kursują bezpośrednio z Fi- 
rogi do Prezydium WRN w 
Gdańsku w dni powszednie w 
godzinach zwiększonego nasile
nia ruchu z częstotliwością co 
30 minut, w pozostałych go
dzinach oraz w dni świąteczne 
co 45 minut.

—a—1

Bimy na alarm:
W ciągu 24 godzin
trzy śmiertelne ofiary!
Jest w tym coś niepoko

jącego i alarmującego: w
ciągu dosłownie 24 godzin 
na ulicach Gdyni ponio
sły śmierć w wypadkach 
drogowych aż trzy osoby, w 
tym dwoje dzieci w wieku 
7 i 9 lat!

Przypomnijmy: 30 ub. m. 
o godz. 15 na ul. Witomiń 
skiej 9-letni Bogdan Król 
w czasie mijania się dwóch 
autobusów wybiegł na 
jezdnię zza jednego z nich 
dostając się pod koła dru
giego. W wyniku zmiażdżę 
nia głowy, dziecko poniosło 
śmierć na miejscu. Następ 
nego dnia rano, jadący na 
rowerze ul. Marchlewskiego 
60-letni M. Michalski w mo 
mencie wyprzedzania go 
przez motocykl skręcił na
gle w lewo, w skutek czego 
motocykl uderzył w przed
nie koło roweru. Rowerzy
sta strącony z roweru u- 
derzył głową w bruk pono
sząc śmierć na miejscu.

Tegoż dnia o godz. 15 na 
ul. Demptowskiej w analo
gicznych jak w pierwszym 
wypadku okolicznościach zgi 
nął pod kołami autobusu 7- 
letni Andrzej Deptuła.

Wszystkie wypadki zda
rzyły się na wcale nie 
najruchliwszych ulicach 
miasta. Fakt, że w dwóch 
przypadkach ofiarami pa
dły dzieci zmusza chyba 
do zastanowienia. Apeluje
my do rodziców: nie dopusz 
czajcie do tego, by nawet 
boczne ulice były terenem 
zabaw dzieci! Cena lekce
ważenia ich bezpieczeń- 

chyba najwyż
sza, jaką można zapłacić 
— życie własnego dziecka!

E.

W Sopocie giełda towarowa CSH
Król Maciuś I zawładnie Gdynią

3/-4-5-T7

Z okazji Międzynarodo
wego Dnia Dziecka w gdań 
skiej Komendzie Chorągwi 
ZHP odbyła się wczoraj 
konferencja prasowa, na 
której poinformowano o cie 
kawszych wydarzeniach w 
życiu związku.

Na czoło wydarzeń wy
suwa się dzisiejsza uroczy
stość podsumowania wyni
ków gigantycznej imprezy 
jaką był Alert III. Miło 
nam donieść, że wojewódz
two gdańskie zajęło w 
tej ogólnopolskiej imprezie 
pierwsze miejsce: według o- 
ceny Głównej Kwatery w 
Chorągwi gdańskiej zano
towano największy odsetek 
młodzieży harcerskiej biorą 
cej udział w Alercie III, 
mianowicie 96 procent. Na 
dzisiejszej uroczystości, któ
ra odbędzie się w Techni
kum Mechaniczno - Elek
trycznym w Gdańsku obec
ni będą przedstawiciele wo
jewódzkich władz.

Sprzęt turystyczny w har
cerstwie stanowi rzecz pod 
stawową. Instytucją zajmu
jącą się zaopatrzeniem we 
wszelkie potrzebne druży
nom czy harcerzom artyku
ły jest Centralna Składni
ca Harcerska. Ona to bę
dzie organizatorem giełdy 
towarowej, która ma być 
czynna w dniach 7—8 bm. 
w Sopocie w ośrodku wcza
sowym LZS przy ul. Bitwy 
pod Płowcami. Na giełdzie 
pokazane będą zarówno to
wary aktualnie znajdujące 
się w sprzedaży jak i nowoś

ci zapowiadane w handlu za 
kilka miesięcy. Wprawdzie 
na miejscu nie będzie pro
wadzona sprzedaż detaliczna 

giełdę warto zobaczyć.
ZHP jest jednym z orga

nizatorów imprez z okazji 
MDD. Obok wielu o charak 
terze bardziej lokalnym czy 
zamkniętym, ZHP w Gdyni 
organizuje wielką dziecięcą 
imprezę ogólnomiejską. Mia 
nowicie w sobotę, 3 bm. o 
godz. 17 ulicami miasta prze 
maszerują drużyny harcer
skie i zuchowe udając się 
przed gmach Prezydium 
MRN. Tu nastąpi uroczy
ste przekazanie kluczy 
miasta... królowi Maciusio
wi I. Od tej chwili władzę 
nad Gdynią obejmą jej naj 
młodsi mieszkańcy i spra
wować ją będą do niedzieli 
włącznie.

Jak wczoraj informowa
liśmy, z dniem 1 czerwca 
wznowiliśmy naszą sezono
wą rubrykę dla wczasowi
czów i turystów, zgłaszając 
do ich dyspozycji telefon 
nr 31-45-17. Pod tym nu-

Jest to impreza bardzo!"}«™ w 8°dz- i?“12 „HU
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li się wiasme na plac przea czag pobytu w trójmieście.

Niezły start 
eby tak dalej •••
W tym roku w dzielnicy 

Gdańsk - Śródmieście prze
widuje się remonty kapital
ne 93 budynków mieszkal
nych o 2.474 izbach. 
Wykonanie zadania powie
rzono Miejskiemu Przedsię
biorstwu Remontowo-Bu
dowlanemu nr 1. Pierwsze 
miesiące roku przyniosły 
przyjemną niespodziankę. 
Przyjmując zlecenie od 
DZBM nr 1 przedsiębiorstwo 
planowało rozpocząć i za
kończyć w I kwartale re
mont 1 budynku o 64 iz
bach. Dzięki pomyślnej po
godzie i większej mobilizacji 
całej załogi wykonano re
mont w 3 budynkach (łącz 
nie 117 izb) i rozpoczęto ro
boty w następnych 12. W 
tym samym okresie MPRB 
nr 1 planowało dla DZBM 
nr 2 zakończenie remontu 3 
budynków o 87 izbach, za
kończyło zaś remont w 4 
budynkach o 106 izbach.

Powiodło się też i Dziel
nicowemu Zarządowi Bu
dynków Mieszkalnych nr 
1, który własnymi siłami 
zamierzał w I kwartale roz 
począć remont dwu budyń 
ków. W efekcie udało się 
całkowicie zakończyć robo
ty w 1 budynku o 19 izbach. 
Drugi o 37 izbach znajduje 
się w toku robót. Dobry 
start, oby tak dalej...

Jar

„Przymorze“
przodującą
w kraju spółdzielnią
Można powiedzieć, że 

„przymorzacy” są już przy 
zwyczajeni do sukcesów. W 
ubiegłym roku Powszech
na Spółdzielnia Mieszkanio
wa „Przymorze” ex aequo z 
lubelską spółdzielnią miesz
kaniową znalazła się na 
pierwszym miejscu we 
współzawodnictwie o tytuł: 
„Przodującej w kraju spół
dzielni w dziedzinie gospo
darki zasobami mieszkanio 
wymi w 1965 roku”. Z 
przyjemnością informuje
my o następnym sukcesie. 
Podsumowanie współzawod
nictwa za ubiegły, 1966 rok 
również przyniósł „Przymo
rzu” I miejsce w kraju.

Nasze „Przymorze” otrzy
mało same „piątki” za stan 
techniczny zasobów miesz
kaniowych, czystość, estety 
kę domów i przyległych do 
nich terenów, za zagospo
darowanie osiedla i dobre 
wyniki działalności w za
kresie usług remontowo- 
budowlanych (lokatorskich) 
dla mieszkańców osiedla 
W nagrodę za osiągnięcia 
przyznano „Przymorzu” kwo 
tę 25 tysięcy złotych. Pie
niądze te, gospodarny za
rząd spółdzielni użyje na 
dalsze upiększanie osiedla. 
Tytuł „przodująca spół
dzielnia” przecież zobo
wiązuje, dotychczasowe suk 
cesy we współzawodnictwie 
w grupie dużych spółdzielni 
mieszkaniowych są bodź
cem do podtrzymania dob
rej opinii.

„Przymorze” w pełni za
służyło na miano najlepszej 
spółdzielni, zarząd „Przymo
rza” jak i wszyscy miesz
kańcy pięknego gdańskie 
go miasteczka (trudno na
zwać osiedlem teren za
mieszkały przez wiele ty
sięcy ludzi...) mają powód 
do radości i dumy. Gratulu
jemy życząc następnych 
pierwszych miejsc...

jar

gmachem Prezydium MRN. 
Naprawdę będzie na co po
patrzyć.

Akcja letnia, do której 
już od dawna przygotowu
ją się poszczególne hufce i 
drużyny jest tematem sa
mym w sobie. Zatem o za
mierzeniach obozowych gdań 
skiej organizacji harcer
skiej napiszemy jeszcze 
przy innej okazji. Dziś sy
gnalizujemy tylko pewną 
nowość, mianowicie — wśród 
wielu form obozowania dru 
żyn „Nieprzetartego Szlaku” 
(dla przypomnienia: bardzo
udane są gdańskie obozy dla 
dzieci cierpiących na Hei- 
ne-Medina) w tym roku po 
raz pierwszy Gdańsk bę
dzie organizatorem obozu 
dla 130 dzieci cierpiących 
na cukrzycę. Z propozycją 
tą zwróciła się do naszej 
Komendy Chorągwi łódz
ka Wojewódzka Przychód 
nia Cukrzycowa. Gdański o- 
bóz będzie jedyny z dwóch 
tego typu obozów. Zlokali
zowano go w Pierszczewie 
pow. kartuski. Kadrę in
struktorską stanowić będą 
w większości lekarze-specja 
liści, również program pra
cy dostosowany będzie ściśle 
do potrzeb i możliwości u- 
czestników. Po liczbie zgło
szeń, jakie napływają w 
postaci rozpaczliwych nie
kiedy listów widać, jak 
cenna i potrzebna jest tego 
rodzaju inicjatywa. W naj
bliższych dniach w Jastrzę
biej Górze odbędzie się 
kursokonferencja dla kadry, 
której powierzy się prowa
dzenie obydwu tych obo
zów.

E.

Nie robi to dobrej reklamy* 
Jak nam wyjaśniła kierowni

czka administracji hotelu „Mo
nopol” oświetlenie i reklamo
wy neon są nieczynne, ponie
waż w związku z adaptacją 
szybu dźwigowego w hotelu 
(będzie wreszcie winda osobo
wo-towarowa) trzeba było wy
łączyć oświetlenie. Administra
cja hotelu czyni starania o 
choćby prowizoryczne podłącze
nie rzeczywiście koniecznego 
światła pod arkadami, ale są 
trudności ze względu na bez
pieczeństwo przeciwpożarowe. 
Decyzja jeszcze nie zapadła, 

_ - , miejmy nadzieję, że nasi ciek*
miast przekazywać zahlte- trycy nie zostawią „Monopolu” 
resowanym instytucjom, a! w takim stanie na przyjazd

Uwagi te będziemy natych-

otrzymane wyjaśnienia bę 
dziemy zamieszczać naza
jutrz. Ten nowy sposób pro 
wadzenia naszej rubryki 
powinien przyczynić się do 
szybszego usuwania niedo
ciągnięć. Z praktyki ubie
głych lat bowiem wiemy, 
że niektóre instytucje zbyt 
wolno reagowały na kryty
kę, co uniemożliwiało Wcza 
sowiczom, krótko przeby
wającym na Wybrzeża, 
orientowanie się w skut
kach krytyki.

A oto pierwsze sygnały: F. 
Józef W., który przyjechał z 
Poznania na wypoczynek i za
mieszkał na terenie ośrodka 
szkoleniowo-turystycznego LOK 
w Jelitkowie skarży się, ze 
zamiast wypoczywać denerwu
je się, zmuszony jest bowiem 
do słuchania od wczesnego ran
ka do godzin wieczornych głoś 
nej muzyki, która rozbrzmie
wa z głośników zainstalowa
nych na plaży. Słychać ją nie
stety w całym osiedlu.

Głośniki oczywiście można 
ściszyć, a i godziny rozpoczy
nania „koncertu” nieco przesu
nąć. Zwróciliśmy się z tą pro
pozycją do dyrekcji Kąpieliska 
Morskiego Sopot uzyskując od 
dyr. Globisza obietnicę, że u- 
wagi te przekaże osobie , bez
pośrednio odpowiedzialnej za 
plażę w Jelitkowie. Mamy więc 
nadzieję, że p. J. W. urlopu 
nie zmarnuje.

Również na hałaśliwy głośnik 
narzekają wczasowicze z Sopo
tu. Chodzi o głośnik zainstalo
wany przy sklepie ze sprzętem 
radiowym i telewizyjnym przy 
ul. Bohaterów Monte Cassino. 
Kierownik sklepu wyjaśnił, że 
była to tygodniowa „reklama”, 
ale obiecał przyciszenie.

Dalsze uwagi dotyczyły Gdań 
ska. A mianowicie przyjeżdża
jących do naszego miasta razi 
ciemny, nieczynny neon na 
hotelu „Monopol” i ciemnoś
ci pod arkadami przy hotelu,

gości.
Gość mieszkańców posesji 

przy. ul. Batorego 2 we Wrze
szczu, dziwi się, że na pod
wórzu panuje nieporządek, 
zwłaszcza rażą go hałdy żużlu.

Zwróciliśmy s’ę do MPC, 
które ma tam kotłownię i obo
wiązane jest do wywożenia 
żużlu. Poinformowano nas, że 
żużel wywieziono już sprzed 
wszystkich kotłowni, ale skar
ga naszego czytelnika zostanie 
natychmiast sprawdzona i za
łatwiona.

Dziękujemy naszym rozmów
com i ' przypominamy, że dy
żury przy telefonie 31-45-17 psł- 
nimy od godz. 10 do godz. 12.

OdeńscY artfśsi
w Warnie

W drodze wymiany kultu-* 
ralnej między Operą Bał-* 
tycką a Operą w Warnia 
— wyjechali na gościnne wy 
stępy do Warny: Jerzy Kat- 
lewicz, Jan Kusiewicz, Wła 
dysław Malczewski i Jerzy 
Szymański.

Pod dyrekcją Jerzego Kat 
lewicza soliści Opery Bał
tyckiej wezmą udział 
przedstawieniach „Don Car- 
losa” i „Kniazia Igora”.

Soliści opery warneń- 
skiej, łącznie z dyrygentem 
Josko Josifowem, występo
wali w Operze Bałtyckiej W 
maju ubiegłego roku.
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Sposób na teściową

GDANSK, Opera, „Jaś i Mał
gosia”, g. 16. Teatr Wielki, 
„Noc listopadowa”, g. 19.30. SO
POT, Kameralny, „Wyszedł z 
domu”, g. 19.30. Hala Stoczni 
Gdańskiej, „Emil i detektywi”, 
g. 10 i 13.

Ayyi^oy
GDANSK „Leningrad”, „Wiel

ka ucieczka”, USA, od U 1., 
g. 11 15. 18.30. „Kameralne”,
„Trójgłowy smok”, radź., od 12 1., 
g 14; „Boccacio 70”, ’ wł., od 
18 1., g. 16, 18, 20. „Kosmos”, 
„Syn kapitana Blooda”, wł., 
od 12 1., g. 16; „Twarz zbie
ga”, USA, od 14 1., g. 18, 20.
„Zorza”, „Arcylokaj” fr., od 14 
1., g. 17, 19- „Piast”, „Cała na
przód”, poi., od 16 1., g-
16, 18, 20. „Drukarz”, „Nikt nie 
chciał umierać”, radź., od 16 
1., g. 17, 19. „Motlawa”, „200 
mil do domu”, USA, od 7 1., g- 
16; „Mściciel w masce”, ang.,

Druk. Prasowe Zakłady Grafie? 
na RS W „Prasa” zam. 751 Z-2

od 14 1., g. 18, 20.15. „Przyjaźń”, 
„Lekarstwo na miłość”, poi., 
od 14 1., g. 17, 20. „Geda-
nia”, „Kopciuszek”, radź., od 9 
1., g. 16; „Viva Maria”, fr., od 
16 1., g. 18, 20.15, „Wrzos”,
„Dwaj z Teksasu”, USA, od 
11 1., g. 15.45, 18, 20.15. „Włók
niarz”, „Człowiek z Rio”, fr., 
od 14 1., g. 20. „Zak”, „Ludzie 
w hotelu”, USA, od 16 1., g. 
15.45, 13, 20.15;

WRZESZCZ „Bajka”, „Moc
ne uderzenie”, poi., od 14 
1., g. 15, 17.30, 20. „Znicz”,
„Kontrybucja”, poi., od 16 1., 
g. 15.45, 18, 20.15. „Tramwa
jarz”, „Krapral i inni”, węg., 
Od U 1., g. 16; „Pogarda” fr., 
od 18 1., g. 18, 20. „Zawisza”, 
„Hasło — Odwaga”, ang., od 12 
1., g. 17; „Zejście do piekła”, 
poi., od 16 1., g. 19.15.

NOWY PORT „1 Maja”, „Chu
dy i inni”, poi., od 16 1., g. 16, 
18, 20.

OLIWA „Delfin”. „Ściana Cza 
równic”, poi., od 14 1., g. 15.45, 
18, 20.15.

SOPOT „Polonia”, „Na tro
pach szpiega”, radź., od 16 1., 
g. 15.30, 17.45, 20. „Bałtyk”,
„Biały Kieł”, radź., od 12 1„
g. 15.15; „Ostatni brzeg”, USA, 
od 14 1„ g. 17.30. 20.

GDYNIA „Warszawa”, „A to 
historia”, USA, od 14 1., g.
15,45, 18, 20.15. „Goplana”, „Ko
nik polny”, radź.., od 11 1.,
g. 10, 12.30, 15.30; „Kruk”, USA, 
od 14 1.. g. 17.45 , 20. „Atlantic”,

„Weekend w Zuydcoote”, fr., 
od 16 1., g. 15, 17.30, 20. „Nep
tun”, „Sublokator”, poi. od 
16 1., g. 16, 18, 20. Marynarz”, 
„Grek Zorba”, USA, od 16 1., 
g. 17, 19.30. „Fala”, „Z piekła 
do Teksasu”, USA, od 14 1.,
g. 15.45, 18, 20.15. „Promień”,
„O carski tron”, bułg., od 14 
1., g. 16; „Śmierć Belli”, fr., 
od 16 1., g. 18, 20. „Mewa”,
„Niagara”, USA, od 16 1., g.
19. „Klubowe”, „Sposób by
cia”, poi., od 16 1., g. 17.45, 20. 
„Jagienka”, „Strzelby Apa
czów”, USA, od 12 1., g. 18,
20. „Iskra”, niecz.

RUMIA „Aurora”, „Francja 
naprzód”, fr. od 14 1., g. 15.43, 
18, 20.15.

na, 14.30 „List ze Śląska”, 14.45 
„Błękitna sztafeta”, 15.00 Re
portaż z ogólnopolskiego kon
kursu na piosenkę — Kraków, 
maj 1967 r., 15.30 Dla dzieci:
„Opowieść o Cebulku”, 18.45 
„Klub Entuzjastów Nowoczesno 
ści”. 19.30 Koncert symfonicz
ny, 20.25 Dyskusja literacka (w 
przerwie koncertu). 20.46 d. c. 
koncertu, 22.05 „Umarli nie 
płacą podatków”, słuch, wg N. 
Mauzariego, 23.02 Gra zespól 
W. Kolankowskiego, 23.20 Mu
zyka taneczna, 23.40 „Melodie 
na dobranoc”, 0.05 — 3.00 Pro
gram nocny.

WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
w dniu 2 czerwca 1907 r. . 

PIĄTEK
LOKALNE:

13.15 „Grunt to rodzinka”, 
16.15 „Społeczne sprawy wsi”, 
16.30 Muzyka operowa. 17.00 
Przegląd aktualności Wybrze
ża, 17.15 „Sprawy do załatwie
nia”.

QGÖLNOPOLSKIE:
12.30 Kultura pilnie poszuki

wana. 14.00 Muzyka popular-

PIĄTEK — 2. VI. 1967 r.
10.00 „Burzliwa młodość” film 

fab. prod, radź., 16.45 TE1.E- 
FKSPRES, 16.55 Dziennik, 17.00 
„Miś z okienka”, 17.15 Dla mło 
dych widzów: „Pisarska przy
goda Z. Nienackiego”, 17.30 
Film z serii: „Przygody Ro
binsona Crusoe”, 17.55 Wszech
nica TV: „Co słychać w Zoo?”, 
18.25 Recital piosenkarski Ce- 
cilo Devile (Francja), 18.50 Try
buna TV, 19.20 „Dobranoc”, 
19.30 Dziennik, 20.00 Mistrzo
stwa Europy w boksie (finały), 
sprawozd. z Rzymu, 22.30 Dzien
nik.

Było ich dwóch. Starszy, 
30-letni, 4-krotny recydy
wista,' Antoni Zdeb i mło
dy, 21-letni Wojciech Sa
dowski. Doprowadzono ich 
na salę rozpraw z aresztu, 
pod eskortą. To przestępcy, 
choć strach przed odpowie
dzialnością sprawił, iż twa
rze ich były blade jak płót
no. Szkoda, że tenże strach 
nie powstrzymał ich w sty
czniu br. przed dokonaniem 
napadu rabunkowego na 
starszą kobietę — M. K., 
teściową Sadowskiego. Zwy 
ciężyła jednak chęć łatwe
go zdobycia 14 tys. zł, któ
re przechowywała w sza
fie. Ale napad nie udał 
się, a oni znaleźli się przed 
obliczem Temidy.

Sadowski i Zdeb pierwotny 
napad zaplanowali na 27 stycz
nia br. Zdeb zgubił jednak wów 
czas wręczony mu przez Sadów 
skiego klucz od mieszkania teś
ciowej i w tym dniu musiał 
zrezygnować z wypadu. Doko
nali go jednak nazajutrz. Sa
dowski po wyjściu do pracy 
pozostawił otwarte drzwi. Zdeb 
z przygotowanym materiałem 
do „pracy” (liny, szmaty) 
wszedł najpierw do kuchni. 
Tam włożył letni płaszcz na 
jesionkę, zawiązał sobie chust
kę wokół twarzy, nacisnął czap 
kę na oczy i... wkroczył do 
pokoju teściowej. Gdy podcho
dził do leżącej w łóżku sta
ruszki, ta zaczęła krzyczeć. 
Wówczas Zdeb zatkał jej usta 
przygotowaną uprzednio szma
tą oraz począł wiązać ręce. 
Teściowa stawiała jednak opór 
i nadal krzyczała. Jej krzyk 
posłyszała żona Sadowskiego i 
wraz z małą, kilkuletnią dziew 
czynką pośpieszyła do pokoju 
teściowej. Zdeb rzucił się na 
nia, przewrócił na ziemię, 
chcąc związać i zakneblować 
usta, ale w tym momencie 
mała dziewczynka, widząc co 
się dzieje, wybiegła na pod
wórze, wołając ratunku.

W tej sytuacji Zdeb musiał 
uciekać bez upragnionych pie
niędzy. Po wrzuceniu do pojem 
nika na śmieci płaszcza, czap
ki oraz chustki, udał się do 
Wrzeszcza, gdzie czekał na nie
go, i na pieniążki, którymi 
mieli się podzielić — Sadowski.

Domownicy donieśli o 
napadzie MO. Wszczęte 
śledztwo już w ciągu dwóch
dni pozwoliło aa areszto

wanie Sadowskiego, a na
stępnie Zdeba. Podejrzani 
przyznali się do winy już 
w śledztwie. MO przepro
wadziła wówczas wizję lo
kalną, podczas której Zdeb 
odtworzył przebieg napadu.

W obliczu sądu oskarżeni 
również przyznali się do wi
ny. Świadkowie ją potwier
dzili. Po przeprowadzeniu 
rozprawy w dniu 30 maja br. 
Sąd Powiatowy w Gdańsku 
stwierdził, iż Antoni Zdeb 
działając w zamiarze doko
nania rabunku 14 tys. zł na 
szkodę M. K. doprowadził 
ją biciem, zakneblowaniem 
ust i związaniem rąk do 
stanu bezbronności, choć 
zamierzonego skutku nie 
osiągnął, gdyż spłoszył go 
krzyk domowników, i za to 
skazał go na 9 lat więzić 
nia i 12 tys. zł grzywny. 
Natomiast YVojciecha Sadów 
skiego uznał winnym udzie
lenia pomocy do popełnie
nia przestępstwa przez wrę
czenie Zdebowi klucza, pla 
nu mieszkania, wskazania 
miejsca przechowywania pi 
niędzy oraz pozostawienia 
otwartych drzwi, a wię 
współsprawstwa, które w 
obliczu prawa traktowane 
jest tak samo, jak i doko 
nane przestępstwo, i skazał 
go na 7 lat więzienia i 10 
tys. zł grzywny. Obu 
oskarżonych skazano po
nadto na utratę praw w 
ciągu 4 lat oraz obciążono 
opłatą sądową i kosztami 
postępowania.

Sposób na teściową oka 
zał się w skutkach bardzo 
kosztowny. Surowy wyrok 
był jedyną, słuszną odpo
wiedzią dla rabusi i bandy
tów nieprzebierających w 
środkach. Na szczęście teś
ciowa nie udusiła się, od 
niosła jednak lekki# obra 
żenią krtani. Ich „wyskok" 
mógł jednak zakończyć' się 
tragicznie i kosztować na 
wet... ludzkie życie.

Ot.

To 1 owo
KAŻDY SOBIE...

Zgodnie z planem, przy1 
ul. Barbary w Gdańsku 
wokół budynku nr 13/17 
wykonano małą architektu- 
rę. Ku zdumieniu admini- 
stracji posesji pewnego dnia 
na część urządzonego tere
nu wkroczyli pracownicy, 
„Hydrosteru”, włączając te
ren w plac swojej budowy* 
Na natychmiastową inter- 
wecję „Hydroster” wylegi
tymował się dokumentacją 
zatwierdzoną przez Wydział 
Urbanistyki i Architektury 
Prez. WRN. Okazuje się 
jednak, że nic na ten te
mat nie wie miejski Wy
dział Architektury, co wię
cej twierdzi, że w swoich 
planach nie przewidywał 
przekazania spornego ka
wałka terenu „Hydrostero- 
wi”.

Ciekawe dlaczego tak trud 
no uzgodnić pewne decyzja 
między instytucjami znaj
dującymi się prawie po są
siedzku, w tym samym mie
ście i dlaczego podejmują 
się pewne decyzje bez po
rozumienia się z gospoda
rzem miasta? I jeszcze jed
no: na jakie straty zapisze 
się zniszczenie dość kosztow 
nej małej architektury przy 
ul. Barbary 13/17? (J)

Niecodzienny wypadek zda
rzył się wczoraj na Wałach 
Jagiellońskich w Gdańsku obok 
budynku KW. Środkiem tej 
ulicy za tramwajem jechała 
ciężarówka „Star” nr rej. GA 
2499 prowadzona przez Jerzego 
P. a należąca do PKS. Samo
chód przewoził duże pojemniki 
tzw. kontenery. Jadący z prze
ciwnej strony tramwaj linii 
13 zaczepił o bok skrzyni ła
dunkowej samochodu. Spada
jące na jezdnię kontenery spo
wodowały prawdziwe spusto
szenie. Jeden nich potrącił ja
dący właśnie ulicą skuter 
„Osa” nr rej. GS 3206 prowa
dzony przez Barbarę F. oraa 
stojący przy krawężniku sa
mochód „Zuk” nr rej. GA 5662 
z PTHW. Inny pojemnik zawa- 
dził o parkującą „Wołgę” nr 
rej GK 2329 i mikrobus „Ny
sa” nr rej. GA 5481. Wszystkie 
pojazdy zostały uszkodzone, a 
skuterzystka Barbara F„ motor 
niczy i pasażer tramwaju Ry
szard D. odnieśli lekkie obra
żenia.

* * *

Na Stogach wbiegł z wysepki 
tramwajowej na jezdnię ul. 
Kudzysza, 7-letni Andrzej L. 
i wpadł ped samochód „Zok” 
lir rej. GA 7336. Chłopca prze
wieziono do Szpitala Woje
wódzkiego gdzie stwierdzono 
lekkie obrażenia.


